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po ratyfikacji trak 


tactów 


armie okupacyjne będą ewakuowane 


Min. Byrnes o KMonierencji Pokojowej 


WASZYNGTON (PAP). Se- jwiedział Byrnes kontrola ONZ 
kretarz stanu USA James Byrnes ¡może najlepiej przyczynić się do 
w przemówieniu wygłoszonym w |zażegnania zbrojnych konfliktów 
poniedziałek dnia 15 lipca przez |oraz do złagodzenia stosunków. 
radio oświadczył, że trwające od Dzięki takiej decyzji to niewielkie 
Io miesięcy starania o sharmoni- |terytorium będzie mogło korzys- 
zowanie poglądów wielkich mo- |tać z największego dobrobytu o- 
carstw na temat konferencji po- |raz może stać się źródłem więk- 
kojowej doprowadzone zostały do |szego dobrobytu, dla swych są- 
pomyślnego zakończenia. Minister siadów, aniżeli w wypadku przy- 
Byrnes zwrócił uwagę, że po każ- |łączenia bądź do Włoch, bądź do 
dej wojnie zwycięzcy dochodzą do | Jugosławii. Jednakże bez współ- 
wniosku, że budowanie pokoju na |pracy w tym kierunku stron naj- 
stręcza wiele trudności i rożczaro- 
dań, dopiero po pięciu latach 13 
stanów amerykańskich, po uzyska 


niu niepodległości, zdołało uzgo- 
dnić konstytucję, gwarantującą 
ich trwały pokój. Ugrutowanie 


pokoju Światowego, któryby po- 
trafił pogodzić różnice ideowe, o- 
byczajowe, prawne oraz różnice w | MOSKWA (PAP). — Jak dono- 
ocenię wartości, przerzuci most |si Agencja Tass z Belgradu sztab 
pomiędzy głęboko umiłowanymi |Korpusu Obrony Ludowej jugosła- 
aspiracjami różnych krajów lecz, |wii ogłosił komunikat, iż w dniu 
wymaga jeszcze większej toleran- |12 -lipca o godz Ś-ej wieczorem 
cji i wzajemnego zrozumienia. |niedaleko miejscowości Krn w stre- 
Znalezienie najlepszego rozwiąza- |fie „B“ ma południowo-wschód od 
nia, skłonieniem do przyjęcia mo- |Karabida oddział wywiadowczy 
żliwego uzgodnienia najlepszego |wojsk amerykańskich przeszedł linię 
rozwiązania i wreszcie realizacji | demarkacyjną. 

go wymaga nielada zręczności i 
wysiłku woli. Podobnie jak woj- 
na pociąga za sobą wojnę tak mo- 
żna doprowadzić aby pokój wo- 


Jugosłowiańska straż  pogranicz- 
na wezwała żołnierzy  amerykań- 
skich, by się zatrzymali, na to żoł- 


i > A f . |nięrze amerykańscy odpowiedzieli 
dził pokój. Dzięki wysiłkom w cią ogniem. * z 
gu ostatnich dziesięciu miesięcy >. maan ista FAA 
udało się zestroić poglądy wielkich 10. minut saliiza Aene AENG 


mocarstw, aby umożliwić przed- 
stawienie konferencji pokojowej katrincj : 
wstępnych projektów traktatów. wę acyjnej pod osłoną Ay kara 

Min. Byrnes podkreślił, że ża- | Ów maszynowych, który trwał 
dne z zaleceń uczestników konfe- |9k9ł9 pół godziny. Wiadomość EZ 
rencji pokojowej, która będzie po- | 77574 agencja jugosłowiańska 
siadała całkowitą swobodę opra- 
cowania swej organizacji i proce- 
dury, nie będzie mogło być arbi- 
tralnie odrzucone przez wielkie 
mocarstwa. Minister amerykański k 
ma nadzieję, że rada ministrów 
spraw zagranicznych rozpatrzy 
zalecenie konferencji i uzgodni os- 
tateczny tekst tak, aby traktaty, 
mogły być podpisane przez dele- 
gatów przed odroczeniem konfe- 
rencji, Projekty traktatów, które 
zostały uzgodnione, nie są najlep- 
szymi, jakie mogą być przez lu- 
dzi opracowane, ale stanowia one 
najlepszy wysiłek umysłu ludzkie- 
go w celu uzgodnienia poglądu 
czterech głównych państw sojusz- 
niczych. Stanowią one zadawala- 


Delenacie brytyjska 
na Konf. Pako ową 
LONDYN (PAP) Jak donosi 
orespondent agencji Reutera, na 
iczele delegacji brytjskiej na kon- 
ferencję pokojową w Paryżu, stać 
będzie minister spraw zagranicz- 
nych Bevin. Udział premiera 
Atllee w konferencji nie jest spo- 
dziewany. Delegacja składać się 
będzie z 2 lub 3 starszych minis- 

trów i z lub 3 młodszych. 

Podsekretarz stanu Mc Neil 
prawdopodobnie towarzyszyć bę- 
dzie min. Bevinowi. 


cofnęli się na zachód od lmi de-| 


jąca próbe przywrócenia pokoju, 
najbardziej zaś zadawalające, ja- 
kiej można sobie spodziewać w 
tym  niedoskonałym i wyczerpa- 
nym wojną świecie. Min. Byrnes 
oświadczył, że „najostrzejsza wal- 
ka“ została stoczona na temat 
traktatu pokojowego w Włocha- 
mi. Zdaniem ministra rozstrzyg- 
nięcie zagadnienia Triestu zapro- 
ponowane przez Francję jest słu- 
szne i praktyczne, o ile strony za- 
interesowane beda chciały przy- 
czynić się do realizącji planu. W 
przypadku napięcia stosunków 


bardziej zaintersowanych nie ma 
rozwiązania tego zagadnienia. Mi- 
nister amerykański przyzna, że 
pozostały pewne sprawy, doty- 
czące traktaów z Włochami oraz 
innymi państwami, co do których 
poglądy czterech mocarstw nie 
zostały jeszcze uzgodnione. Prze- 
chodząc do sprawy traktatu po- 
kojowego z Niemcami, minister 
Byrnes stwierdził, że oświadczenie 
radzieckie dotyczące projektu te- 
go traktatu dowodzi jak bardzo 


„Tanjug“ zaopatrzyła w komentarz, 


z którego wynika, iż opublikowaiy 


przez agencję „Associated Press“ 
i-radio- londyńskie komunikat 88-ej 
dywziji amerykańskiej przedstawia 
incydent w sposób fałszywy. 
„Tanjug“ podkreśla, iż w komu- 
nikacie 
Ludowej ustalone zostały następu- 


sztabu Korpusu Obrony 


zależy ZSRR na znalezieniu roz- 
wiązań, które dawałyby gwaran- 
cje, że Niemcy nigdy nie zagrożą 
więcej bezpieczeństwu Zwiążku 
Radzieckiego i Europie. Minister 
Byrnes przypomniał, że Związek 
Radziecki odrzucił propozycję, 
aby zastępcy ministrów spraw za- 
granicznych powołani zostali do 
opracowania ogólnego traktatu do 
tyczącego Niemiec, i że wobec te- 
go Stany Zjednoczone zgodziły 
się na to, by sprawie tej poświę- 


Amerykanie strzelają do Jugosłowian 


Zatarg graniczny w stirelie „B“ 


jące niezbite fakty: 

1) imię demarkacyjną przekro- 
czył patrol amerykański, 

2) starcie -mialo miejsce -pod 
miejscowością Km w strefie „B“, 

3) pierwszy otworzył ogień pa- 
trol amerykański, 

4) zginęło dwóch strażników ju- 


gostowiańskich. 


Dowódca gwardii Miśiera 


gen. SS Sepp Uieirich skazany 


LONDYN (PAP). Agencja Reu 
tera donosi z Dachau, że sąd woj- 
skowy skazał na Śmierć przez po- 
wieszenie 43 z ogólnej liczby 73 
niemieckich oficerów i cywilnych 
oskarżonych o zabójstwo amery- 
kańskich jeńców wojennych pod- 
ckzas ofenzywy wojennej w Arde- 
nach w końcu 194 roku, 22 oskar- 
żonych zostało skazanych na do- 
żywotnie więzienie, pozostałych 8 
na więzienie od I5 lat do 20. Ge- 


nerał broni SS Sepp Dietrich zo- 
stał skazany na dożywotnie wię- 
zienie. Jest on byłym dowódcą 
gwardii przybocznej Hitlera. Ska- 
zani przeważnie członkowie 
gwardii przybocznej Hitlera — 
oskarżeni byli o pogwałcenie praw 
wojennych oraz o złe traktowanie, 
torturowanie i roztrzeliwanie jeń- 
ców amerykańskich i francuskich 
oraz belgijskiej ludności cywilnej. 


cono specjalną konferencję minis- 
trów spraw zagranicznych. Zo- 
stała już nawet wyznaczona jej 
data. Min, Byrnes uważa, że kon- 
trola czterech mocarstw nie dzia- 
ła sprawnie z punktu widzenia ża- 
dnego z mocarstw. Niemcom za- 
graża inflacja i sparaliżowanie ży- 
cia gospodarczego. Mówca oświad 
czył, że reprezentanci wojskowi 
Stanów Zjednoczonych w Niem- 
czech otrzymają w bieżącym ty- 
godniu instrukcje współpracy z 
jednym lub wszystkimi mocar- 
stwami okupującymi Niemcy we 
wszystkich zasadniczych spra- 
wach  administracyjnych np. w 
dziedzinie finansowej, transpor- 
tu, komunikacji, handlu, przemy- 
słu, nawiązując do twierdzenia 
przedstawiciela Związku Radziec- 
keigo że nie można przystąpić do 
omawiania traktatu z Austrią za- 
nim nie zostanie zrealizowana de- 
nazyfikacja i załatwiony problem 
deportowanych, min. Byrnes 
stwierdził, że Stany Zjednoczone 
zdają sobie sprawę ze znaczenia 
tych zagadnień i zastaniawiały 
się nad nimi dokonując przeglądu 
prac konferencji ministrów spraw 
zagranicznych w roku bieżącym, 
minister amerykański oświadczył: 
„Obecnie widoki na zawarcie po- 
koju z 5 państwami przedstawia- 
ją się pomyślnie. W go dni po ra- 
tyfikacji tych- traktatów armie o- 
kupacyjne muszą się wycofać z 
wyjątkiem tych oddziałów, które 
zabezpieczają linie komunikacyj- 
ne“, W zakończeniu swego prze- 
mówienia min. Byrnes oświadczył 
swym współobywatelom, że na 
konferencji i poza konferencją wy 
wiera nacisk mający na celu przy 
wrócenie warunków pokojowych, 
powrót żołnierzy do domów itd. 


Organizacje lewicowe w Trieście 


demaskuia profaszysíowshka policję 


BELGRAD (PAP), W zwiążku z 
zakończeniem strajku powszech- 
nego w Trieście i strefie „A“ Kraj 
ny Julijskiej miejscowe organiza- 


|cje antyfaszystowskie wydały o- 


Sian wojenny w Iranie 


Rozwiązanie związków zawodowych 


MOSKWA (PAP), — Agencia 
Tass donosi, że 14 lipca wybuchły 
strajki w przedsiębiorstwach an- 
glo-irańskiego towarzystwa nafto- 
wego w Teheranie w Abaden Ab- 
baz, Medzed Soleiman, Agadzari 
i innych miejscowościach. Robo- 
tnicy żądają natychmiastowego 
zwolnienia urzędnika anglo-irań- 
skiego towarzystwa naftowego 
Masbah Fateri ze stanowiska gu- 


bernatora Hisustanu, zaniechania | 


pomiędzy dwoma narodami — po| wywierania wpływu przez towa- 


rzystwo na sprawy polityki Ira- 
nu, przekształcenia towarzystwa 
w czysto handlowe przedsiębior- 
stwo i polepszenia warunków to- 
botników. Władze ogłosiły stan 
wojenny. rozwiązały związki za- 
wodowe i zarządziły zajęcia przez 
wojsko przedsiębioretw  towarzy- 
stwa w Abbaz. Agencja Reutera 
domosi. że 8 osób zostało zabitych 
a 150 rannych podczas rozruchów 
które wybuchły w czasie stnażku 


dezwę, w której stwierdzają, 
strajk rozpocęty 1 lipca był pro- 
wą administrację okupacyjną, któ 
rzy barbarzyńsko niszczyli i gra- 
bili placówki organizacji zawodo- 
wych, kulturalnych i poltycznych. 
Wszystko to działo się z pomocą 
poicji stworzonej przez wojsko- 
wą administrację kupacyjną, któ- 
ra to policja stała się narzędziem 
reakcji. Wojskowa administracja 
okupacyjna pomosi całkowitą od- 
powiedzialność za obecną eytua- 
cję. W odezwie mówi się dalej 
„Od wielu miesięcy domagaliśmy 
się od wojskowych władz, aby 
wystąpiły zdecydowanie przeciw 
ko faszystowskim bandom, je- 
dnakże władze te nie chciały sły 
szeć naszych próśb. Nic nie zro- 
biono, aby ukarać tych funkcjona 
iriaszy policji aresztującej antyfa- 
iszystów.' Przeciwnie okupacyjne 


żej władze wojskowe zajmowały lo- 


kale organizacji społecznych, kul 
turalnych i oświatowych, głosiły 
że strajk jest nielegalny, a straj- 
kujących pociągnęły do odpowie 
dzialności przed trybunałem wo- 
jennym. Tymczasem bamdy faszy- 
stowskie prowadziły dalej swoją. 
robotę. Odezwa stwierdza dalej, 
że walka przeciw faszyzmowi nie 
jest jeszcze zakończona i naród 
będzie musiał pośw'ęcić jeszcze 
dużo wysiłków dla zupełnego wy 
korzenienia tego zła. Odezwę pod 
pisały: Słoweńsko-Włoska Unia 
Antyfaszystowska Julijskiej Kra- 
iny i Triestu, Zw. Zawodowe Ro 
botników i Pracowników Umysło 
wych, Unia Antyfaszystowska Ko 
biet, Związek Młodzieży” Antyfa- 
szystowskiej, Komitet Wyzwole- 
nia Triestu i Partia Komunistycz* 
na Krainy Julijskiej, 


St. 2 


Z procesu biatostockiego 


Akcia wy 


BIAŁYSTOK (PAP). W drugim 
dniu procesu 24 członków WIN 
przed wojskowym sądem rejono- 
wym, zeznaje w dalszym ciągu 
Rybnik Aleksander. Wyjaśnia on, 
że wszyscy członkowie organiza- 
cji podziemnej dumni byli z tego, 
że mogą być jednocześnie człon 
kami PSL, Kierownictwo podziem 
ne zalecało: wstępowanie w szere 
gi Wojska Polskiego, jedynie po 
to, by podburzać żołnierzy prze- 
ciwko Rządowi Jedności Narodo- 
wej. Po osiągnięciu tego celu na- 
leżało wracać do lasu. Były spo 
rządzone listy imienne osób, któ 
rych należało się strzec, by ich 
w razie potrzeby móc likwido- 
wać. Następnie zeznaje osk. Bru- 
Tński Władysław, szef biura in- 
formacji i propagandy. Przyznaje 
się on. że w jego archiwum znale 
ziono rękopis pt. „śmierć zdraj- 
om w narodzie“, zawierający 
ostre nawoływania do wystąpie- 
nia przeciwko przedstawicielom 
władzy państwa polskiego, Z pie- 
niędzy zrabowanych z banku w 
Ostrołęce otrzymał on na pierw- 
sze wydatki 40 tys. zł. miesięczmie 
prócz tego w rezerwie posiadał 
sto dolarów amerykańskich w 
złocie. otrzymane z komendy głó 


wnej w Warszawie. Oskarżony, 
po rozwiązaniu rządu emigracyj- 
neqo wystąpił z AK otrzymniąc 


iako odszkodowanie 10 dol. w zło 
cie. Redarował on biuletyn infor 
macyjny i binietyn radiowy í dia- 
tegr pos'adał radioodbiornik. 6 
maszyn do pisania i 2 maszyny ro 
tacvjne 


Na zapytanie sadu dlaczego nie 
ujawnił się, jeżeli sprzyjał rzędo- 
wi em'aracy'nemu i skoro Miko- 
łaiczyk jest obecnie wicepremie- 
rem Rząd' Jedności Narodowej, 
odrzekł: n 

„Mikołajczyk może być popie- 
rany jako przedstawiciel idei ja- 
ko przedstawiciel Rządu Jedności 
Narodowej może być zwalczany” 

Osk Ostrowski Władveław peł 
nił funkcje komendanta obwodu 
euwa!etiego. Przyznał się do 
e j dywersyjnej driałalmości, 
przechowywania broni napadów 


wrotow 


na posterunki Milicji Obywatel- 
skiej. Napadów na posterunki mi 
licji dokonywał, jak twierdzi dla 
podtrzymywania na duchu*ludno- 
ści aż do czasu „wyborów. Osk. 
Kloczko Piotr przyznaje się do sze 
regu popełnionych przestępstw. 
Osk Niedżwdiecki Franciszek czło 
nek PSL i jednocześnie 


W sojuszu Wszechsłowian 


przeciw odrodzeniu pungermanizmu 
Zakończenie Konyresu Sir. Dem. 


WARSZAWA, (PAP). — Trzeci 


dzień obrad Kongresu Stronnictwa 


Demokratycznego wypełniła żywa 
dyskusja, w której zabierali głos 
przedstawiciele poszczególnych o- 
kręgów, przedstawiciel _ emigracji| 
w Belgii oraz  delegatka Polonii 
paryskiej, Po przerwie obiadowej 
poszczególne komisje złożyły spra- 
wozdania ze swych obrad oraz 


przedłożyły wnioski i rezolucje do 
zatwierdzenia przez Plenum Kon- 
gresu. Przyjęto przez aklamację re- 
zolucję polityczną Kongresu, w któ- 
rej zebrani stwierdzają, że ścisła, 
oparta na wzajemnym zaufaniu 
poszanowaniu, współpraca wszyst- 
kich partii szczetze demokratycz- 
nych jest koniecznym warunkiem u- 
trwalenia dotychczasowych 
czy „demokracji i 
wnętrznej spoistości narodu. Kon- 
gres stwierdza, że współudział S. 
D. w bloku partii demokratycznych 
okazał się zarówno dla interesu 
państwa, jak też dla rozwoju. stron- 


mictwa ze wszech miar słuszny i po- 
trzebny. Kongres wyraził następniej 


przekonanie, że jedynie Ścisła i 


szczera współpraca wszystkich czte- 


rech partii demokratycznych, u- 
wieńczona wspólnym marszem do 
wyborów, gwarantuje ostateczne 


zwycięstwo demokracji, a Polsce po- 
tege i bezpieczeństwo. Stwierdzając 
wielkie osiągnięcia i sukcesy Rradu 
Jedności Narodowej, zarówno : w 
życiu wewnętrznym państwa jak i 
na widowni międzynarodowej, uzy- 
skane dzięki dalekowzrocznej prze- 


Pokorni Niemcy w Nadrenii 


zuczyna 
LOONDYN. (PAP). — Agencja 


Reutera donosi z Dorimundu, że 
tłum złożony ze 150 osób uwolnił 
w poniedziałek jednego z „przywód. 
ców“ czarnego rynku, który został 
aresztowany przez policję brytyj- 
ską. Nadeszły posiłki policyjne, któ- 
re rozproszyły tłum, aresztując sze- 
reg osób. W Zagłębiu Ruhry dzia- 
łalność na czarnym rynku oraz na- 


t 


i 


Piękna propozycj 


q sasa 


stroje antybrytyjskie się 
coraz bardziej, Brytyjska policja 
wojskowa przeprowadziła wielką ob- 
ławę na handlarzy na czarnym ryn* 
ku w Gelsenkirchen. Szereg kores- 
pondentów prasowych, fotografują- 
cych ruiny w Essen zostało ostatnio 
zaatakowanych przez tłum, który 
zaczął ich obrzucać kamieniami | 
butelkami. 


a francuska — 


wzmagaja 


obawiamy się, że nuiwue 


NOOWY JORK, (PAP). — Fran 
cuski doradca naukowy przy komisji 
atomowej ONZ Pierre Auger wy- 
stąpił z wnioskiem, aby Stany Zje- 
dnoczone przerwały produkcję 
bomb atomowych dla zadokumento- 
wania swej szczerości co do wpro- 


Bui$arzy iEŻ 


wadzenia w życie projektu kontroli 
międzynarodowej nad energią ato- 


mową. Augier podkreślił jednocze-| 


Śnie, że należy rozwinąć badania 
nad pokojowym zastosowaniem e- 
nergii atomowej, 


mają Kkionośy 


ze swym! renkcionistami 


SOFIA (PAP). W Sofii wznowio 


| 


| 


| watelskiej 
| cznych. Do winy się przyznaje. Z 
| kolei 
WIN-u| Wacław, szef propagandy WIN.| pdąsqł,kh, 


| 
1 


zdoby-| 


. . || 
pogłębienia we-| 


KURIER POPULARNY 


opłacana, dolara: 


Próby świadomej duweęrsii w szeregach W. P, 


zeznaje, iż nie ujawnił się, ponie- 
waż czekał na wynik wyborów. 
Jalko drugi zastępca komendanta 
obwodu brał udział w wielu na- 
padach na posterunki Milicji Oby- 
i działaczy demokraty- 
Zdarcewicz 


zeznaje osk, 


zornej i mądrej, polityce, Kongres 
wyraził-w rezolucji — Rządowi Je- 
dności Narodowej pełne uznanie i 
zaufanie, W zakresie polityki za- 
granicznej Kongres stoi nadal nie- 
wzruszenie na stanowisku, że sojusz 
i przyjaźń Polsko - Radziecka jest 
najważniejszym warunkiem bezpie- 
czeństwa Polski warunkiem wy- 
grania bitwy o trwały pokój. Kon- 
gres podkreśla konieczność dalsze- 
go pogłębienia stosunków przyjaźni 
i między narodem polskim i naro- 
dami Związku. Radzieckiego, jak 
ćwnież z innymi narodami sło- 
wiańskimi, Wobec wciąż aktualnej 
groźby odrodzenia pangernmańskiego 
imperializmu, Kongres wskazuje na 
konieczność zacieśnienia przymierza 
»olsko - francuskiego oraz uznaje 
konieczność bliskiej współpracy z 
narodami anglosaskimi na prawach 
obustronnej równości ł poszanowa- 
mia. Na zakończenie obrad, Kongres 
wybraż nową Radę Naczelną Strón- 
nictwa; powiększoną do 150 człon= 
ków. Konghes dokonał również wy- 
boru Centralnej Komisji Rewizyjnej 
i Centralnego Sądu Stronnctwa De- 
nokratycznego, 

Po przemówieniach pożegnalnych 
wiceministra Chajna oraz min. Rzy- 
imowskiego, stwierdzających, że 
pierwszy Kongres Stronnictwa De- 
mokratycznego stał się wielką ma- 


mifestacją wszystkich żywotnych sił 
demokratycznych i świadczy o peł- 
nej dojrzałości politycznej Stronnie- 
twa, odśpiewaniem Roty i hymnu 
narodowego zakończony obrady. 
WARSZAWA. (PAP). — Ną po- 
sedzeniu Rady Naczelnej Stronnic- 
Demokratycznego, w dniu 
bm. nastąpił wybór nowych władz 
Centralnych S. D. Prezesem Rady 


Naczelnej został prof. Mieczysław 


twa 


ranów i inni chcieli obalić rząd|zyli znaleźli przytułek i schronie- czony 


Michałowicz, wiceprezesami: rektor 
Kułczyński, min. Jan Karol Wen- 
de. prof. Jerzy Langrod, red. Hen- 
ryk Lubkrec.  Sekretarzami: dyr. 
Faustyn Szlezak oraz maior Pług- 
Pietowski. 


MOSKWA. (PAP). — Jak do- 


noši agencja Tass z Rio de Janeiro 


więcej emigrantów faszystowskich 
różnych narodowości, Ze strony po- 
stępowych kół brazylijskich wywo- 
luje to falę protestów. Przed kilku 
dniami do Brazyłii przybyło 32 fa- 
szystów węgierskich, 


jest przyjazd syna Horthy, W Bra- 


16 


Foszystowskie eldorado w Brozylij 


dig uciekinierów przed sprawiecliwościę 


do Brazylii przybywa obecnie coraz 


Oczekiwany 
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|W paru słowach 


BELGRAD (PAP). Prezydium 
Jugostowiańskiego Zgromadzenia 
Narodowego odrzuciło prośbę Mi- 
chajłowicza o ułaskawienie. Wy- 
rok śmierci będzie wykonany 17 
lipca o Świcie przez rozstrzelanie. 


LONDYN (PAP). Agencja Reu 
tera donosi, że premier grecki 
Constantin Tsaldaris zakończył 
w Londynie rozmowy Z przedsta- 
wicielami brytyjskiego minister- 
stwa spraw zagranicznych i mi- 


6 KAn iu 
; nisterstwa pracy. Po spotkani 
Londynu. Jako wynagrodzenia za P 


RE E2- rie ar 

„..|z ministrem Bcvine premie 

ra wą otrzymywał 20 dolarów x i ć a > 

a dz: eż Rój grecki odlatuje dnia 27 bm. do A 
orio GHaSta ; 


r ten. 
p PT 
WASZYNGTON, (PAP). — A- 
merykański Sekretarz Stanu, Ya- 
mes Byrnes zdał Prezydentowi Tru- 
manowi w poniedziałek dnia 15 li- 
pca dokładne sprawozdanie z prze- 
biegu obrad i konferencji ministrów 
spraw zagranicznych w Paryżu. 
LONDYN (PAP). Agencja 
Reutera donosi z Jerozolimy, że 
WARSZAWA, (PAP). — Składjżydowska Rada Narodowa pro- 
Komitetu|glamowała 1-dniowy strajk Ży- 
d|dów w całej Palestynie jako pro- 
test przeciwko stałemu przetrzy- 
mywaniu Żydów w obozach kon- 


Posiadał on do dyspozycji radio- 
| odbiommik i wydawał biuletyn ra- 
diowy, do którego czerpał wiadó- 
mości ż radia londyńskiego. Sam 
również nadawał wiadomości do 


m 


prezydium Centralnego 
Stronnictwa Demokratycznego prze 
stawia się jak następuje: prezes — 


min. Wincenty Rzymowski,  |-sz . Kat 

wiceprezes — wiceprezydent KRN centracyjnych w Haifie 3 piły 

Wacław Barcikowski, 2-gi wicepre- Strajk został wyznaczony na ro- 
à AŻ RE 1; x d 

zes — inż. Hiżowa Emilia, sekre-|*7 77 bm. 


tarze generalny — wicemin. Leon| LONDYN (PAP). Agencja Reu- 
Chajm, sekretarze Komitetu Centra|-| tera donosi z Jerozolimy. że Naj- 
nego: poseł Marek Arczyński i po-| wyższy Komitet Arabski postano 
seł Maria Jaszczukowa, skarbnik— | wił ogłosić bojkot w stosunku do 
dyr, Zygmunt Tomczak. żydowskich instytucji 


3 £ | 66 
Egipsko-brytyjska „rada obrony 
ourunicreniewm suwerenncsgi 
> LONDYN, (PAP). — Agencja|dzie się składała z wojskowych 


Reutera donosi z Kairu, że premier| przedstawicieli egipskich i brytyj- 
egipski Ismaik Sidky Pasza oświad-|skich, którym będą pomagali urzęd- 
czył w parlamencie, iż utworzenie|jnicy cywilni. Rada Obrony będzie 
wspólnej egipsko - brytyjskiej rady |odgrywała rolę drrądczą w zagad- 
obrony ograniczy suwerenność kra-|nieniach obrony, lecz ostatnie sło- 
ju. Odpowiadając na pytania, pre-|wo w tej sprawie wypowiadały rzą- 
mier zakomunikował, że rada bę- dy egipski i brytyjski. 


Angielska „Biała księga" 


o erztszlości niemieckich kolonii 
LONDYN, (PAP). — Biała Księ-|ga zaznacza, że Wielka Brytania 


ga Brytyjska, która ukazała się we|proponuje, aby administracja na 
wtorek, 16 bm., stwierdza, że daw-|tych terytoriach zmierzała do rea- 
kolonie niemieckie, w których |lizacji głównych zasad powiernic- 
Wielka Brytania sprawowała man-|twa międzynarodowego, wyłożonych 
det z ramienia Ligi Narodów, To-|w karcie Narodów Zjednoczonych i 
goland i Kamerun nadal pozostana,pragnie w tym względzie współpra- 
wramach dawnej administracji pod|cewać całkowicie z Rada Powier- 
sarzadem powiemiczym. Biała Księ-| :czą. 


| 


pe 


| 


Straik konsumentów proklamowany 


w Słanqch Zjednoczonych 
NOWY JORK, (PAP). — Prze- 


udział w protestacyjnym wiecu prze 
ciwko częściowemu zniesieniu kon- 


wdniczący związku zjednoczonych teg wu 

robotników ‘przemysłu samochodo- troli cen. „Wojna — oświadczył 
wego Reuther oświadczył, że 800 euther — rozpocznie się strajkiem 
tys członków tego związku porzu- kupujących, jakiego nie znały Sta- 


| 


ny Zjednoczone”. Centzalny komi- 
tet konsumentów pod kierownictwem 
organizacją robotniczych, urzędni- 
czych i religijnych, zostanie utwo- 
rzony w każdym mieście, Strajk kon 
sumentów będzie trwał do czasu ob- 
niżki cen. Jeśli strajk kupujących 
stę nie uda, wszystkie związki będą 
się domagały podwyżki płac. Reu- 
ther zaznaczył. że od czasu znie- 
sienia kontroli ceny 28 podstawo- 
wych artykułów wzrosły o 22.7 
procent 


Wyrozuummiali Amerykanie 


jak zawsze, gdy chodzi o Niemców 
BERLIN, (PAP). — Przed ame- 


tykańskim sądem wojskowym sta- 
ngi 22-letni Harry Kuebler odzna- 
hitlerowskim krzyżem rycer- 


ci pracę na 2 godziny, aby wziąć 


1: 
ei 


sa. W tym celu, jak donosi prasa 
brazylijska, przybył do Rio de Ja- 
neiro osobisty przedstawiciel Ander- 
płk. Kwiatkowski. 


sa 


ny fałszywe nazwisko Tadeusza Ku- 
bickiego, podawał się za Polaka ji 
jako Polak ożenii się w Niemczech, 


Po kilkudniowej rozprawie są ska- 


no rozprawę przeciwko członkom 


Fron Poety gad Spiskow-|nie przed zasłużoną karą faszyści| Akt oskarżenia zarzucał Kue- 
wojskowej organfzacji faszystow | cy wzywali oficerów i osoby 


CY*|a emieccy, włoscy i inni. Prowadzo- |pjerowi przywłaszczenie amerykań- 
OREW i P KEET ato E t AT f A z 4 å 
skiej ‘Tsar Krum”. Przywódcy, wilne do zbrojnego wystąpiena|., są przygotowania celem umożli-[skiego umiformu i posiadanie broni, 
tej organizacji ppłk Anton Kry- przeciwko rządow' do sabotowa; 


Ło! wienia przyjazdu do Brazylii więk-|nadto zostało stwierdzone, że Koe- 
stów ppłk. Anton Donkow. major nia poczynań rządu. przyj 


Mladen Angelow, płk. Jurdan Gof 


zał bylego SS-mana na karę roku 
więzienia, jednak i ta kara została 
my zawieszona, gdyż. zdaniem są- 
du, Kuebler pragnie szczerze na- 
szej ilości Polaków z armii Ander-' bler przybrał po zakończeniu woj- prawić swoje blędy. 
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Duch demokracji potrzebny nam jest 


KURIER POPULARNY 


jak chleb powszedni i wodu 


Nowoczesna wojna pozostawiła w 
europejskich organizmach państwo- 
wych tak potężne uszczerbki i wy- 
lomy; iż podźwignięcie gospodarcze 
i uspokojenie polityczne wymaga 
dużego rozumu. W Angli istniały 
szkoly tradycyjnego wychowania po 
litycznego mężów stanu, we Francji, 
od chwili obwieszczenia światu de- 
klaracji praw człowieka i obywa- 
tela sięgały pojęcia o demokracji 
głęboko w duszę narodu, w pań- Niewątpliwie samokrytyka, a nawet 
stwach skandynawskich całe życie|nieraz samobiczowanie złych nawy- 
polityczne oparte jest na podstawach ków, biurokratyzacji,  kacykostwa,, 
demokratycznych, zaś w Ameryce |jest najbardziej wskazanym, ale tyl- 
stworzono pojęcie trustu mózgów 
ażeby zastosować sztukę należytego 
rządzenia. 


W krajach środkowej i wschod- 
niej Europy, pozostających przez 
wieki w niewoli i ucisku, narodziny 
myśli demokratycznej i wcielenie w 
życie elementarnych podstaw polity 
ki ludowej, natrafiąć musiało na 
poważne komplikacje į trudności. 
Brak należytego uświadomienia, za- 
cofanie gospodarcze, niski poziom 
oświaty i kultury, nie zwiastowały 
różowych nadziei pochodowi postę- 
pu. 


Kiedy we Włoszech i Niemczech 
po 1918 roku na skutek rozwoju u- 
stawodawstwa demokratycznego za- 
grażało niebezpieczeństwo klice mi- 
litarnej i kapitalizmowi, wówczas na 
widownię dziejową wystąpił faszyzm. 
Jakakolwiek "byłaby mentalność na- 
rodu niemieckiego nikt nie zaprze-|tymberski — zdarzenie, które upa” 
czy, iż organizacje polityczne į za-|mętnione będzie w historii świata 
wodowe wyrosły tam wówczas do|— nada miastu jakieś piętno. Atmo- 
poważnych rozmiarów i stały się ko,sfere procesu, największego w dzie- 
ścią w gardle junkierstwa i fabry-|jach, odczuwa się jednak nieznacz- 
kantów, którzy straszakiem bolsze-|nie. Wzmożona liczba patrolujących 
wizmu zaszczepili ducha  hitlerow-|amerykańskich wozów policji woj- 
skiego, skowej jest chyba jedyną oznaką, że 
w mieście dzieje się coś niecodzien- 
nego. 


w 


przód krajów zachodnio - europej- 
skich i bmie w wielu wypadkach 
w grzęzawisku niedojrzałości poli- 
tycznej. 

Nie ulega bowiem wątpliwości, iż 
ciemne siły reakcji w Polsce mają 
jeszcze dostateczne poparcie w na- 
rodzie. Wielu ludzi nie potrafi tego 
zrozumieć, iż demokratyzacja życia 
publicznego rodzi się w boleściach, 
natrafiać musi na liczne przeszkody. 


Norymberga, w lipcu. 

O pięknej ongiś perle średniowie- 
cznego budownictwa nad rzeczką 
Pegnitz wiele pisano i mówiono. Da 
wniej i dziś. I nie jest bez głęb- 
szego znaczenia fakt, że właśnie w 
tym mieście, które możnowładcy 
przeszłości chcieli uczynić kamien- 
nym pomnikiem niemieckiej tyranii, 
dzisiaj oczekują ostatecznego wyro- 
ku międzynarodowej sprawiedliwości 
nikczemnicy wykonawcy strasznych 
okrucieństw, 

Zdawało nam się, że proces no- 


Faszystowskie metody rządzenia 
znalazły  usłużnych odbiorców w 
krajach środkowej i wschodniej Ea- 
ropy, wcielających to „bóstwo“ na 
swój sposób w życie. Zarówno But- 
garia, Jugosławia, Rumunia, Węgry 

Polska przyłączyły się ideolog'cz- 
nie do bloku faszystowskiego, To 
sprowadziło na te kraje ponure nie 
*zczęście, noce długich noży, nisz- 
:ząc pokolenie ludzkie i majątek 
"oleczny. 


PAŁACU SPRAWIEDLIWOŚCI 


W pobliżu szeroko rozpostartego 
kompleksu na Fuerthersirasse, wkra- 
czamy na terytorium trybunału świa 
towego. Roi się tu od obywateli roz- 
maitych narodów alianckich, umun- 
durowanych i  nieumundurowanych 
kobiet i mężczyzn. Nieprzerwanym 


Ale znowu społeczeństwo niedo- 
tatecznie wyrobione zapomniało! 
szybko o niedawno jeszcze grożącej 
mu zagladzie i idzie niejednokrotnie 
ślepo do jaskini zbójców politycz- 
nych. Jedno z najbardziej rewolucyj 
nych pod względem narodowej świa- 
domości, społeczeństwo polskie, wal- 
czące nieubłaganie z okupantem, z 
chwiłą odzyskania swej niepodległo- 
ści, przestaje myśleć w dużym stop- 
niu kategoriami walki o nowy u- 
strój społeczny, o dogonienie pod|tylko uzyskanie wpływów w amery- 
względem postępu wysuniętych na-|kańskich koncemach, ale również 
LL LLLLLLLLLLLLLLLLLLS 


AKWIZYTORZY 
OGŁOSZENIOWI 


POSZUKIWANI 


na łeren Warszawy i wszystkich 


Województw 
a => 


NORYMBERGA, (PAP). — U- 
jawniony tu został przedwojenny 
plan' Goeringa zainwestowania zna- 
cznego kapitału w przemyśle ame- 
rykańskim, co miało na celu nie- 


Podania wraz z życiorysami należy przesyłać 
pod adresem: 


SPÓŁDZIELNIA WYDAWNICZA »WIEDZA': 
WYDZIAŁ OGŁOSZEŃ i REKLAMY 


WARSZAWA ul. WIEJSKA Nr 18. 


Goeringowi opłaciła się stanowisko 


pełnomocnika hitlerowskiej pięciolatki >=wmi 


al pytany o pochodzeniu tak poważnej 


legacji polskiej, jako przedstawicieli 


ko w ramach dojrzewającej demo- 
kracji. Nie ulega też wątpliwości, 
iż wiełu ludzi niedojrzało do zadań, 
jakie, jakie otrzymało do wypełnie- 
mia, ale duch demokracji we wszy- 
stkich komórkach naszego życia jest 
nam tak samo potrzebny, jak chleb 
powszedni i woda. 

Zdrowa część społeczeństwa, nie 
przesiąknięta jadem okupacji powin- 
na pomóc w uporządkowaniu za- 
śmieconych zakątków naszego życia 
gospodarczego i społecznego, nie 
wclno natomiast człowiekowi rzetel-|do utrwalenia Polski Ludowej. 
nemu i postępowemu rzucać kel Albin Różycki-Kępa 


nia Polski wzięli na swe barki. Tak 


powszechne głosowanie wypowiedzia- 


podstawach socjalnych, a nie kapi 


potokiem płyną oni przez bramy, w|Zdarto z mich glorię zewnętrzną, 


żyła jako jedyna namiastką warto- 
ści duchowych. 


A jednak nie 


dobrani policjanci, chłopy jak dęby, 
w białych hełmach stalowych i skó- 
rzanych kurtkach. - 
Przypuszczaliśmy, że miejsce naj- 
większej w dziejach rozprawy sądo- 
wej będzie znacznie dokładniej 
zamknięte. Izolacja miejsca procesu 
zaledwie da się odczuć, a jednak 
pozomy brak czujności, to tylko 
złudzenie, Wewnątrz Palace of ju- 
stice placówki zaopatrzone w worki 
z piaskiem stoją na skrzyżowaniach 
szeroko rozgałęzionych sieni i ku- 
rytarzy. Zresztą przez kordon, na 
oko luźny, można się przedrzeć do- 
piero po wielu kontrolach i formal- 
nościach. Sa to jednak tylko ze- 
wnętrzne formy historycznej atmo- 
sfery, nie dającej się skonkretyzo- 
wać ani filmem, ani reportażem. 


stoją na swoich, przez nich samych 


ni, które im się przedkłada, 
zrzekają się niektórzy z nich ma- 
niery i pozy. 

Czy nie jest to poza, jeśli Goe- 
img rano jowialnymi ruchami tłustej 
ręki pozdrawia swoich współobwinio- 
nych, dowcipkuje przed rozpoczę- 
ciem rozprawy, a jego słuchacze na 
ławie oskarżonych nagradzają ten 
wisielczy humor głośnym śmiechem. 


BEZNAMIĘTNA RZECZYWISTOŚĆ 

Przewód sądowy, mający wykryć 
i odważyć z osobna winy i zbrod- 
nie tych ludzi, przeprowadzany jest 
na płaszczyźnie jasnej 1 beznamięt- 
nei rzeczywistości. I to jest chyba 
najsilniejsze wrażenie, jakie zabiera 
z sobą z tej przepełnionej sali każ- 
dy obecny. 


OKO W OKO ZE ZBROD- 
NIARZAMI 
W bladej, wszędzie przenikającej 
poświacie lamp o świetle dziennym 
patrzymy w twarz ludziom, którym 
zimne szaleństwo i wyrachowane o- 


krucieństwo spowodowało  zniszcze- + k wa 
Słuchaliśmy pełni zdziwienia, jak 


nie fizyczne į zatrucie moralne wła-| _ hach k zdziwie 
snego narodu oraz katastrafę o roz-|Thacht atakował swoją ironiczną re- 


miarach dotychczas nie spotykanych. | WYC'eżony przed zwycięzcą, a jed- 
teryką, zupelnie bez przeszkody, re- 
prezentanta oskarżenia.  Chwilami 


cie nad sprawami gospodarczo-poli- 


| f ; W tej norymberskiej sali, obitejł 
osobiste zabezpieczenie, Mowa była|drewnianą boażeria głośne słowo% 
o 50 milionach dolarów, z czego|jest wyrugowane. Staje wprawdzie% 


5 milionów, pochodzących z osobi- nak neutralny obserwator nie może 
ani w tonie, ani w ruchu odnaleźć 
postawy, dyktowanej ślepą mściwo 
DDR ścią. Sposób prowadzenia 
cn ambasady niemieckiej. Cała ta |wywiera miejscami tego rodzaju wra 


stych „oszczędności“ Goeringa znaj- 
dewało się już w Ameryce w skarb- 


operacja finansowa miała być prze-|żenie, że się zapomina, ile nędzy ji 


prowadzona bez wiedzy Hitlera. Za-|lak okropne brzemię winy ciąży na 


sumy, Goering odpowiedział, że na dwu wąskich szęregach 


stanowisku pełnomocnika planu 4- 


letniego sprawował kontrolę nad 


całym przemysłem niemieckim j roz Tak beznamiętny sposób prowa- 


porządzał w tym czasie bardzo po- dE: X: 
raz w tonie i charakterze tu i ów- 


żę! a: „ma |dzie rzuconych pytań i uwag prze- 
dania tej sprawy udali się specjalnie wodniczącego, sędziego Lawrence'a. 
do Waszyngtonu prokurator amery- |Jest to najlepszym dowodem, że nie 
kański John Rogge. 


ważnymi sumami. Dla dalszego zb 


wlókł zwyciężonego przed trybunał 
lecz celem jest właśnie ustalenie dla 
każdego z poszczególnejł 
cząstki winy, którą ponosi za okres 
prawie trzynastoletni bałamucenia i 
mordowania narodów. Ponadto cho- 
dzi o ustalenie precedensu dla ka- 
rania zbrodni przeciw człowieczeń- 
stwu i prawom międzynarodowym. I 
w tym tkwi szersze zmaczenie No- 


rymbergi i jej głęboki sens, 


Tow. Motyka członkiem 
delegaci pokojowej 
WARSZAWA (SAP). Tow. poseł 
Lucjan Motyka, sekretarz KCZZ, wy 
jeżdża na konferencję pokojową do 
Paryża w charakterze członka de- 


legacii polskiej, jako przedstawiciel 


Związków Zawodowych. Mak... 


samo jak w krajach demokratyzują-p 
cych się w Europie, ludność przezf t 
|jący nasze życie polityczne, zgadzają 


ła swą wolę oparcia swej polityki nagsię na jedno: rządy w Polsce muszą 


talistycznych, tworząc kręgosłup rząf 
dów ma koalicji ugrupowań o obli-$ 
czu szczerze postępowym, również if 
w Polsce rozwój wypadków będziefisię, że tradycja rządów demokratycz 
szedł po linii Rządu Jedności Na-$ 
rodowej, jako jedynie słusznej bazy: 


których stoją -na straży szczególnie |która w większości wypadków słu-g 
Jnizacji politycznych przez te ośrod- 


mogą się jeszczeg 
do tego przyzwyczaić, że już nie) 


skleconych, postumentach. W  obli-g 
czu zarzutów makabrycznych zbrodł gromna reszta lat podległego i nie- 


nieg 


szali oskarżenia tych 20 aresztanĄ pozwolily obronić zdobycze demo- 


tów, którzy siedzą obok siebie Wil kratyczne w.dniu dzisiejszym i zd- 


zenia rozpraw znajduje swój wy 
| pilo ograniczenie 
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Swobody 


demokratyczne 


W dyskusji nad formą życia poli 
tycznego w Polsce dokonuje się czę- 
sto porównań ustrojowych innych 


ni na tych, co trud zdemokratyzowa-j krajów o wykształconych systemach 


i demokratycznego rządzenia 


pA 


z sytua- 
cja polityczną w Polsce. Wszyscy 
odpowiedzialni politycy, reprezentu- 


być demokratyczne, musza wspierać 
się na woli szerokich mas. 

Przy bliższym jednak wglądzie w 
historię życia politycznego, okazuje 


nych w Polsce jest stosunkowo ni- 


ikła. W przeciwieństwie do tego ist- 
Aniały u mas i istnieją do dnia dzi- 
Ñ siejszego poważne siły demokracji, 
A które mogłyby wykorzystać dla swo- 
Bich celów nadmierny liberalizm us- 


24 godziny w Norymberdze 


Atmosfera i sens największego w dziejach procesu 


trojowy:. 

Gdybyśmy dokonali najbardziej 
pobieżnego przeglądu wydarzeń po- 
litycznych, okazałoby się, że okres 
od 1918 do 1926 roku, to właściwie, 


A ciągle wypieranie wpływów mas Uu- 


dowych na skład personalny rządu, 
to celowe pogłębiamie rozbicia orga- 


ki, które wskazując na chaos poli- 
tyczny, pragnęły w ten sposób uza- 


gsadnić dyktatorskie przejęcie i spra 


wowanie władzy. 


Poza tym krótkim okresem — o= 


podległego bytu to jedynie walka i 
budowanie programów, których nie 
można było realizować z powodu sła 
bości sił demokratycznych. 


Mając taką przyszłość polityczną, 
musimy bardzo ostrożnie pasować 
wielkie hasła do warunków i prak- 
tyki dnia codziennego. Przy braku 
dostatecznie silnej tradycji rządów 
demokratycznych, musimy  samń 
kształtować szczegóły dotyczące na- 
przykład ordynacji wyborczej, współ 
działania partii itd, 


Istnieją w miektórych ośrodkach 
politycznych w Polsce próby oceny 
naszej sytuacji podejmowane w tem 
sposób, jakby przez trzynaście lat mie 
rządziła samacja, jakby O. N. R., po- 
wiązany z zacofamiem politycznym, 
żerujący na najniższych instynktach 
antysemityzmu, nie wyrzekł się am- 
bieji sięgnięcia w odpowiednim mo- 
mencie po władzę. Ta krótkowzrocz- 
na ocena sytuacji w Polsce zdaje się 
zapominać, że w okresie drugiej nie- 


zdawało się, że nie jesteśmy świad-gPodległości wspomniane siły anty- 
kami procesu przeciw zbrodniarzomi demokratyczne posiadały swoje wpły 
wojennym, lecz dyskusji w parlamen- WY w aparacie 

> państwa į co najważniejsze 
j wojsku. 


biurokratycznym 
w 


Wielu ludziom spośród mich doga- 
dzały rządy samacyjme wsparte na 
bagnecie i  biurokratyźmie. Po 


i przejściowym przystosowaniu się do 


warunków po drugiej wojnie świato 
wej potencjalnie nie przestali być 


procesug wrogami rządów ludowych, 


Te okoliczności zmuszają przywód. 


jców partii politycznych, działających 


w Polsce do takich decyzji, któreby 


pewnić im w przyszłości właściwe 


Ą warunki rozwoju. 


GŁĘBOKI SENS NORYMBERGI | 


Co dotychczas uczyniono w tym 
kierunku? Przede wszystkim mastą- 
ilości partii poli- 
tycznych: — przeciwnicy reform spo 
itecznych nie uzyskali legalnych mo- 


| żliwości działania. Skolei następuje 
chodzi tu o to, aby zwycięzca po- 


ciągłe wykształcamie form współpra- 
cy między partiami politycznymi. 
Czynione to jest w tym celu, aby ż 
góry wyeliminować atmosferę tar- 
gów, rozgrywek i nielojalnych decy 
zji. To też swobody demokratyczne 
będą mogły być w Pollsce npogłębio- 
ne i utrwalone jeżeli każde sporne 
zagadnienie bedzie rozpatrywane w 
atmosferze przyjaznej, przy jedno- 
czesnym liczeniu się z losem całości 


sił demokratycznych kraju. 


(jw) 
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KURIER POPULARNY 


Depresja u ujscia Wisły zalana była wodą ..: 


Żyzne Żuławy powracają do życia 


Przed wojną Żuławy, 


wchodzące|w stosunku: do- przeciętnego pozio- 


w obręb terytorium Wolnego Mia-|mu Wisły wynosi od 5 cm do 2 me- 
sta Gdańska były dlań żywicielem, |trów. 


dostarczającym miastu produktów 
rolnych, ogrodniczych. Oprócz tego 
były źródłem cennego surowca w 
postaci glinki, z której w zakła- 
dach gdańskich wyrabiano artystycz- 
ne ceramiki i majołiki. 


W ROKU 1300 

Jeśli spojrzymy na mapę ujścia 
Wisły z roku 1300, to ujrzymy, że 
jedno z ramion wiślanych Nogat ma 
szereg odgałęzień, które zasilają wo- 
dami wiślanymi jezioro Drużno, zwa- 
ne dawniej Drusin, a przez Niemców 
Drausen. 

Jezioro to w tym czasie zajmuje 
obszar prawie _ dwudziestokrotnie 
większy niż dziś. 

Oprócz jeziora Drużno Nogat wle 


wał swe wody również do Zalewu| 


Św'eżego, który zachodnim swym 


krańcem sięgał prawie dzisiejszego wodę Żuław, 


ujścia Wisły. 


POŁĄCZENIE ELBLĄGA 
Z MORZEM 
W. tych czasach Mierzeja Wiśla- 


na była rozdzielona kanałem, znaj-| 


5 


dującym się mniej więcej na wprost 
portu w Elblągu. 

Przez ten kanał port elbląski miał 
bezpośrednie połączenie z morzem, 
co pozwalało 'na znaczne skrócenie 
drogi dla statków, wchodzących + 
wychedzących z tego portu. 

Kiedy i w jakich okolicznościach 
kanał ten został zniszczony, nie wia- 
domo. Na wspomnianej już mapie 
jest on wyraźnie zaznaczony: 


UJŚCIE WISŁY 
Ujście Wisły  rozdzielało się na 
dwa ram'ona, z których jedno płynąa- 


ce na wschód wchodziło do Zale- 
wu Świeżego, 


Drugie zaś ramię płynęło na za- 
chód i w okolicach Gdańska zawra- 
cało na północ, uchodząc do morza 
w pobliżu dzisiejszego ujścia. Na 
tych obszarach leżał teren depresy)- 
ny, 

OBSZAR DEPRESJI 


Dla osuszenia tego obszaru wybu- 
dewano wielkie ilości grobli i kana- 
łów, a nadmiar wód przepompowy- 
wano do Wisły, 

Tym sposobem uzyskano duże ob- 
szary nadzwyczaj urodzajne zwłasz- 
cza, że wilgotność 
regulowana. 

172 HEKTARÓW UPRAWNYCH 

Całkowita powierzchnia upraw- 
na Żuław wynosiła przed wojną 
172.000 hektarów. Część tych ziem 
zajęta była pod uprawę zbóż, więk- 
szość jednak służyła do hodowli wa- 
rzyw i owoców, które nie tylko by- 
ły zużywane przez Gdańsk, ale sta- 
nowiły poważna pozycję wywozową 
Wolnego Miastał 


144 POMPY 
Aby nie dopuścić do zalania przez 
wybudowano przed 
wojną 144 pompy, poruszane elek- 
trycznymi silnikami o łącznej mo- 
cy 4655 KM. Prądu dla poruszania 


ich mogła być| 


tych silników dostarczyły elektrow- 
nie pomorskie i mazurskie. 
ZNISZCZENIA I ODBUDOWA 
W. czasie walk o Gdańsk na Żu- 
ławach została odcięta grupa oddzia 
łów SS i własowców, którzy dla o- 
brony zniszczyli dużą iłość pomp, 
powodując tym samym zalanie przez 
wodę, dużych obszarów „Żuław. 


Oprócz zniszczenia pomp ponisz- 
czyli również urządzenia, doprowa- 


dzające prąd elektryczny. Spowodo- 
wało to, że Żuławy są dziś mniej 
więcej w takim stanie, jak były o- 
koło 1300 r. 

Prace nad naprawą urządzeń od- 
wadniających i nad samym odwod- 
nieniem prowadzone są obecnie bar- 
dzo intensywnie, tak, że do końca 
roku bieżącego Żuławy powrócą do 
dawnego stanu. 

P. W. 
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larcerze na Warmii i Mazurach 
obczują spokojnie 
WARSZAWA (SAP). Wobec plo- 
tek, obiegających kraj o losach har- 
cerzy obozujacych na Warmii i Ma- 
zurach, Komenda Warszawskiej 
Chorągwi Harcerzy stwierdza na 
podstawie dziś otrzymanych telegra- 
mów, że we wszystkich obozach har- 
cerskich panuje spokój, uczestnicy 
czują się dobrze i zdrowo. 
Żadnego wypadku dotychczas nie 
zanotowano. 
BODODOGOGOOOCOCODOODOCOG 
Czytajcie 


„POBU DKĘ* 


BDOCODOGODODODODOODCODCOG 


wyrwać chwasty laszysiowskie! 


Uchwała Okręgowe! Komisji Zw. Zuw. w Łodzi 


(T) W Domu Związków Zawo- 
dowych w Łodzi odbyło się wspól- 
ne zebranie zarządów wszystkich 
związków zawodowych, wchodzących 
w skład OKZZ. Na zebraniu tym 
omówiono wyczerpująco powzięte o- 
ostatnio uchwały CKZZ, dotyczące 
szeregu zagadnień politycznych o 


Churchill przemawiał w Metzu 


METZ (SAP). W czasie obchodu 
święta narodowego Francji w Met 
zu, Winsto Churchill, który jest 
tam gościem rządu francuskiego 
— oświadczył iż bez silnej Fran. 
cji nie może być odrodzenia Eu- 
ropy i jej kultury. Podkreślił on 
potrzebę: porozumienia angielsko- 
francuskiego, między którymi to 
krajami nie może być miejsca na 
zarzuty. 

Przemawiając na obiedzie, wy- 
danym na jego cześć przez zarząd 


miasta, powiedział, że Stany Zje- 
jdnoczone dwukrotnie przelewały 
krew w Europie, podobnie jak 
W. Brytania i Związek Radziecki. 
Nie może się to powtórzyć po raz 
trzeci. Europa musi podnieść się z 
gruzów i zaoszczędzić światu trze 
ciego 1 zapewne fatalnego kon- 
fliktu. Churchill dodał, że Liga 
Narodów nawet bez Stanów Zje- 
dnoczonych mogła uratować po- 
kój Europy, gdyby była jej dana 
uczciwa możliwość. 


Komuniści chińscy chcą mieć 


swego delearta w Paryżu 


NANKIN (SAP). Komuniści chiń 
scy pragną być reprezentowani na 
paryskiej konferencji pokojowej. 
Formalna petycja,  wystosowana 


Żuławy, to obszar wybitnie de-|w poniedziałek do Min. Spr. Za- 
presyjny którego różnica poziomów|Shih-Chiah, oświadcza, że ponie- 


OM TUR przoduje w akcji 
rozwou spółdzielczości 
BYDGOSZCZ (SAP). W Bydgosz-|Pomorzu. Wielkie zasługi przy orga- 


czy zakończył się 4-tygodniówy kurs 
spółdzielczy dla młodzieży OM TUR. 
Takich kursów odbyło się już kil- 
ką. Kursy spółdzielcze w Ośrodku 
Szkoleniowym „Społem“ w Bydgo- 
szczy świadczą, że młodzież pomor- 
ską zaciąga się w szeregi ruchu spół 
dzielczego. W akcji szkolenia kadr 


narybku, OM TUR w Bydgoszczy 
przoduje. Wysoki poziom -kursów 
gwarantuje wspaniały 


Wymiar sprawiedliwości a prasa 


Zastępca Pierwszego Prezesa Są- 
du Naiwyższego Leon Supiński w 
rozmowie z przedstawicielem SAP. 
wypowiedział się na temat stosun- 
ku prasy do wymiaru sprawiedli- 
wości. 


W obliczu wielkich przemian spo- 
łecznych i gospodarczych koniecz- 
my jest żywy kontakt szerokiej pu- 
bliczmości z wymiarem  sprawiedli- 
wości, za pośrednictwem prasy. 
Chodzi o to aby w umysłach mas nie 
potęgować chaosu. W ostatnich cza- 
sach sprawozdania sądowe spora- 
dyczne, często bardzo powierzchow 
ne, nie informują należycie opinii 
publicznej ani o amych sprawach, 
ani o ich przebiegu. Czytełnik nie 
jest w stanie przez to wyrobić s0- 
bie należytego poglądu © procesie, 
co w rezultacie wpłynąć może na 
błędne komentowanie wyroków, któ- 
tych sens nie dociera do szerszei 
publiczności, 


Dziś, gdy Sąd Najwyższy i Apela- 


nizowaniu tego rodzaju kursu po- 
łożył Okręg Pomorski „Społem w 
Bydgoszczy z dyr. tow. Żywiałow- 
skim na czele, przychodząc z wydat- 
ną pomocą finansową. Ostatni kurs 
zgromadził około 45 słuchaczy z po- 
śród młodzieży OM TUR ze wszy- 
stkich miast pomorskich, Wszyscy u- 
kończyli kurs z wynikiem dodatnim, 
przy czym kilku absolwentów otrzy- 


rozwój najmało wynik b. dobry. 


cylny zmajdują się w Łodzi, wiele 
zasadniczych rozstrzygnięć nie do- 
ciera do społeczeństwa. 

A szkoda, gdyż właśnie dziś wie- 
le wyroków powinno znaleźć ©dpo- 
wiednie oświetlenie w praie, Wzmo- 
żenie  przestępozości zwala się, i 
słusznie, przede wszystkim na pozo- 
stałości pohitlerowskie. Zamało je- 
dnak się robi, aby je plenić. 

Wypatki kieleckie świadczą nał- 
lepiej o wyjątkowym zezwierzęce- 
niu. A walczyć z mim trzeba w 
pierwszym rzędzie przez uświadomie 
nie mas. Sprawozdania z proce- 
su kieleckiego podaja po większe! 
części suche fakty, nie naświetlając 
tła wypadków i tych mkrytych spre- 
żyn, które doprowadziły ludzi do tak 
wyrafinowanego bestialstwa, Dlatego 
uważam, że sprawozdania sadnwe 
nie powinny ograniczać się do kroni- 
karskich notatek, ale wiele ziawisk 
ujmować szerzej, podchodzić do mich 
z punktu widzenia społecznego, się 
zać głębiej wyjaśniać i uczyć 


|waż komuniści mają władzę co 
najmniej nad jedną trzecią ludno- 
ści kraju, powinni być upoważ- 
do mianowania jednego 
członka w delegacji chińskiej na 
konferencję pokojową. Rzecznik 
komunistów oświadczył, że naj- 
prawdopodobniej wybrany będzie 
Tung-Pi-Wu, jeden z najstarszych 
mężów stanu w partii. 


Akade 


nieni 
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| 
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W sali Teatru Wojska Polskie- 
go odbyła się w dniu 15 lipca uro- 
czysta akadecnia, urządzona przez 
łudzki oddział Polskiego Związku 
Zachodniego, w roczuicę historycz- 
nej bitwy pod Grunwaldem w 1410 
roku. 

Przy wypełnionei widowni pre- 
zes PZZ, ob. Walkiewicz wygłosił 
referat, w którym zobrazował od- 
wieczną walkę świata słowiańskie. 
go z miemieckim imperializmem, re- 
prezentującym na przestrzeni dzie- 
jów teorie „Drang nach Osten“. Wro 
gość Niemców do Polski znalazła 
potem w 1939 r, swół wyraz W roz- 
pętaniu wojny światowej, z której 
iednak dzięki solidarności Świata 
słowiańskiego oraz współpracy za- 
chodnich demokracii, Polska wyszła 
w 1945 roku obromiią ręką. Polska 
zmartwychwstała do nowego życia, 
z historii potrafi wyciągnąć należyte 
wnioski. 

Następny mówca, dr Willeaume, 
nzwiązuiaąc do Grunwaldu apeluje 
do zmobilizewania wszystkich sił 
dla zażegnania raz na zawsze @ie- 
mieckiego niebezpieczeństwa. 

Wkońcu głos zabra4 przedstawi- 
ciel władz wojskowych, kpt. Rud- 
nicki, który wskazał. iż zgubna by 
ła przed wojną dla Polski polityka 
<amscii która pchała krai do soju- 
szu z łego naiwiekszym wrogiem, 
mdwracałąc się jednocześnie przez 
wołenńie awantury od swego natural 
nego wschodniero sasiada, Owoce 
zwyciestwa mad germaąnizmem nię 
mogą być zaprzepaszczone, Polska 


rzad Miejski w Łodzi, Plac Wolnoś- 
si nr 14, jeszcze do 


znaczeniu międzynarodowym i pol- 
skim. 

Wygłoszono referaty j sprawozda 
nia z obrad CKZZ i przyjęto rezo- 
lucję, solidarującą się ze stanowi- 
skiem władz centralnych. W uchwa- 
le CKZZ przyjętej jednogłośnie 
przez zebrane zarządy Zw. Zawodo- 
wych w Łodzi powiedziano, że w in- 
teresie spoistości światowego ruchu 
robotniczego międzynarodowa Fede- 
racja zw. zaw. winna uzyskać sta- 
łe miejsce w organizacji Zjednoczo- 
nych Narodów, aby głos świata pra- 
cy mógł przyczynić się do: ugrunto- 
wania pokoju w świecie. Tak samo 
Łódź solidaryzuje się z wysiłkami, 
zmierzającymi do likwidacji ostat- 
niego gniazda aszystowskiego w Eu- 
repie — Hiszpanii generala Fran- 
co. 


W dalszej części rezolucji OKZZ 
stwierdza, że lud pracy z pogarda od 
wraca się od kontynuatorów  hitde- 
rowskiego systemu, których dziełem 
był pogrom Żydów w Kielcach. Ta 
zbrodnia ostrzem swym zwrócona 
jest przeciwko demokracji polskiej, 
rządowi Jedności Narodowej i do- 
bremu imieniu Polski Ludowej. Kla- 
sa robotnicza nie dopuśc: do szkalo- 
wamia Polski, nie da zepchnąć się ze 
słusznej drogi i zapowiada wyrwa- 
nie chwastów faszystowskich z ko- 
rzeniami z polskiego życia zbioro- 
wego 

W końcu OKZZ powziął rezolu- 
cję, dotycząca działalności oddzia- 
łów gen. Andersa i Bora-Komorow- 
skiego zagranicą, stwierdzając, że 
istnienie ich stanowi groźbę dła po- 
kcju. 


Podróże Trygve Lie 


de Mositwy, Kopenhagi, Paryżu i Londynu 


SZTOKHOLM. (PAP). — Ge- 
neralny sekretarz ONZ, Trygve Lie 
oświadczył  przedstawicielowi prasy 
w poniedziałek, dnia 15 lipca, że 
w dniu 22 lipca uda się z Oslo do 
Moskwy, w celu odbycia rozmów z 
czołowymi mężami stanu ZSRR. 
Wizyta ta nie będzie miała charak- 
teru oficjalnego — oznajmił Lie — 
lecz po przebywaniu przez wiele 
miesięcy w Anglii i Ameryce uwa- 
ża, że powinien spotkać się z Ra- 
dzieckimi mężami stanu. 


== 


Lie zakomunikował, że nie otrzy- 
mał jeszcze ostatecznej decyzji w 


a Grunwaldzka w Łodzi 


w soli Tęsłru Wojska Polskiego 


musi być uwolnwona ad Niemców, 
a Ziemie Odzyskane winny stać się 
trwałym antygermańskim bastionem 
słowiańszczyzny, 


Na zakończenie akademii odbyła 
się część artystyczna. (G.) 


sprawie odroczenia _ generalnego 
zgromadzenia Narodów  Zjednoczo- 
nych. Decyzja musi być powzięta 
przez Henn Spaaka, jako przewod- 
niczącego ONZ. 


Sekretarz Generalny oświadczył, 
że porządek obrad generalnego zgro 
madzenia nie został jeszcze rozesła- 
ny, lecz wśród tematów, które będą 
omawiane, napewno sprawa  hisz- 
pańska, żądanie tubylców południo- 
wo - amerykańskich, przyznania peł 
nych praw obywatelskich oraz pra- 
wdopodobnie konflikt francusko -~ 
siamski. Lie wyraził zadowolenie z 
osiągnięć Narodów Zjednoczonych 
i dodał na zakończenie: „Jestem 
przekonany, że Organizacja Naro- 
dów ŻZjednoczenycn będzie trwała 
i że z biegiem czasu istniejące kon- 


|fhkty zostaną załatwione”. 


JE Moskwy Trygve Lie uda się do 
Kopenhagi, Paryża, Bema, Gene- 
wy i Londynu, 


Pomnik Kościuszki na Pl. Wolności 


Termin skłedonia prac konkursowych przedłużony 


Piękny pomnik 
ciuszki, który zburzony został przez 
okupanta wkrótce po wkroczeniu 
wojsk niemieckich do Łodzi, wznie- 
siony zostanie ponownie na tym sa- 
mym miejscu, na Placu Wolności, 
sumptem naszego miasta. Konkurs 
na projekt jomnika został już dość 
dawno rozpisany przez powołany do 
tego celu specjalny komitet. 

Prezydium komitetu komunikuje 
nam, że ze względu na okres wa- 
kacyjny, który uniemożliwia wielu 
rzeźbiarzom wzięcie udziału w. pra- 
càch konkursowych, odrącza termin 
składania prac na konkurs rzeź- 
biarsko - urbanistyczny na pomnik 
Tadeusza Kościuszki w Łodzi do 
dnią 1 października 1946 roku. 

„Prace konkursowe moga więc 
być nadsyłane pod adresem: Za- 


dnia I paź- 


Tadeusza Koś-|dziernika 


1946 r. włącznie; dla 
prac zamiejscowych obowiązuje da- 
ta stempla instytucji przewożącej, z 
tym, dosiarczenie prac do Łodzi nie 
może przekroczyć terminu 15 paź- 
dziernika 1946 r. włącznie. Piace 
dostarczone po tym terminie nie 
będą rozpatrywane. 


śrotłek na „czułości” 

MONACHIUM. (PAP). — Uka- 
zał się tu nowy rozkaz w sprawie 
zachowania się oficerów amerykań- 
skich i wzmocnienia dyscypliny w 
armii. Niezależnie od cbowiazują* 
cego już zakazu zewnętrznej „fra- 
ternizacji zabroniono oficerom ja- 
ko nieodpowiednie i nielicujące z 
dyscyplina wojskowa zbyt „czułe“ 
zachowanie się wobec kobiet wszel- 
g'ch narodowości, a nawet Amery- 


kanek. 


Nr 195 (262) 


Jak szpiegowałli hitlerowcy ? 


SKROMNY ZEGARMIST 


KURIER POPULARNY 


zalopił majwięłcszy słalek bryśyjski 


Jedno z pism angielskich publi-|powrócić więcej do Anglii, zajął się 
kuje cały szereg artykułów ujawnia-| natomiast organizowaniem sieci szpie 


jących tajemnice szpiegowskiej sie-|gowskiej na terenie Holandii. 


cı hitlerowskiej. 


Po 
pewnym jednak czasie, gdy szef je- 


Gdy w 1939 roku Wielka Bryta- go, admirał Canaris, popadł w nie- 
mia przystąpiła do wojny, była o-|łaskę, cień padł również i na Muel- 


na niemal zupełnie 


nieprzygotowa- | lera, 


który został ostatecznie are- 


na ì to pod wszystkimi względami. |sztowany i zginął w lochach Ge- 
To też rząd angielski ; dowództwo | stapo. 


wojskowe. musiało w przeciągu 


dwóch lat, przełknąć wiele gorz- 
kich pigułek, z których najbardziej 
może gorzką, gdyż nieoczekiwaną 
było zatopienie jednego z najwięk- 
szych brytyjskich okrętów wojen- 


ten zginął wraz z większą częścią 
załogi, nie oddawszy na swą obro- 
nę ani jednego strzału, zatopiony 
przez niemiecką łódź podwodną, 
której udało się przeniknąć do ta- 
jemnych labiryntów Scapa Flow 
napaść na zupełnie nieprzygotowany 
statek. 

Bohaterem tego wyczynu był po- 
zornie łagodny, mały -człowieczek. 


nych „The Royal Oak“. = 


HISZPANIA, GNIAZDEM  SZPIE- 
GOSTWA NIEMIECKIEGO 
Jednym z największych ośrodków 
szpiegowskich dla Niemiec była 
podczas wojny Hiszpania. Przy po- 
mocy połhicji hiszpańskiej, szpiedzy 
niemieccy  ' podsłuchiwali telefony 
ambasady angielskiej i organizowali 
spiski, mające na celu porywanie 


dyplomatów brytyjskich. Wzdłuż 


wybrzeży 


hiszpańskich i marokań-|Franco, 
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swego wy 


ustalał macki 


skich hitlerowcy miel urządzoną ca-|wiadu, którego objektem były prze- 


łą sieć podsłuchową, 


o czym niejde wszystkim statki alianckie, pły* 


mogły, oczywiście nie wiedzieć wła-|lwające po cieśninie Gibraltarskiej. 


dze miejscowe. W La Linea, w Cew j 


Gen. Franco do dziś dnia jeszcze 


cie, w Tetuanie, na wyspach Balear-|gości w swym kraju jednego z przy* 


skich i we wspaniałych 
maurytańskich w  Tangierze, 
szpiegostwa ` niemieckiego, 


pałacach | wódców wywiadu niemieckiego, Ham- 
szef|sa Lazara, mimo, iż nazwisko jego 
Walter | figuruje na alianckich listach zbro- 


Nochring, popierany przez generała |dniarzy wojennych. 


we bomby i 20-letni oficer 


uk, 
m 


ngel 


a 
FR i 
E 


e 


Z tajemnic szpiegostwa miemieckic$o 


W roku 1941 wywiad angielski na 


;| Gibraltarze zainteresował się ba- 


nanami! Chodziło tu o pozornie zwy 
czajne transporty bananów, wysy- 
łane z La Linea do sklepu Luisa Lo- 
peza w Gibraltarze, Okazało się, 
że w skrzyniach pomiędzy olbrzymi- 


imi więziami bananów, ukryte były 


doskonale znany przynajmniej z wi-| niewielkie niemieckie bomby zega- 


dzenia większości marynarzy, 


na| rowe © potężnej siłe wybuchowej. 


których ściągnął śmierć. Na długo| Jeden z subiektów w sklepie Lope- 


przed tym fatalnym paździemikiem |2a ukrywał bomby 


1939 r. do Anglii przybył. zaopatrzo- 
ny w paszport holenderski, niejaki 


w magazynie 
ibez wiedzy swego szefa. W odpo- 
wiedniej chwili, bomby miały być, 
zgodnie z instrukcjami agentów nie 


Joachim von Schullerman, który za- | mieckich, grasuiących w tej okolicy, 
mierzał osiedlić się w Szkocji i pro- | umieszczone w tmselu pod jednym 


wadzić tam sklep zegarmistrzowski. 
Oczywiście nawet w czasach pokoju, 
władze brytyjskie zwracały uwagę 
na przybyszów cudzoziemskich, osie- 


z maiwiększych doków w porcie. 
Ale gdy nadszedł oznaczony dzień, 
subiekt został przychwycony przez 
agentów angielskich z całym swym 
fadunkiem i zamiast do doku, powe- 


dlających się w pobliżu tak ważnejj drował do więzienia, a stamtąd na 


jak baza 


miejscowości, 


Scapa Flow. 
DYSKRETNY ZEGARMISTRZ 


morska | Szubienicę. Podczas przewodu sądo 


wego, który trwał cziery dni, nie 
dlatego, by wina podscądnego budzi 
ła jakieś watpliwości, ale dlatego, 
że.wyjawił on nieziniernie wiele in- 


„Ale ten nowy przybysz naprawdę j teresujących wywiad angielski szcze 
niczym nie ściągał na siebie szcze-|gółów, szpieg wyznał, że za odda- 


gólnej uwagi, Powierzoną sobie ro- 
botę wykonywał sumiennie, 
brał niezbyt wysokie, toteż wkró 
przyciągnął do siebie liczną 


= DY | tów angielskich tygodniowo, 
CE | to oczywiście 
klien- | nych przypadków pochwycenia sźnie 


wane Niemcom usługi otrzymywał 
od nich ołbrzymią sumę 5.000 iun- 
Jest 
tylko ieden z licz- 


telę, złożoną z miejscowej ludno-| ga niemieckiego, chronionego oby- 
ści oraz marynarzy, którzy przyby-| watelstwem hiszpańskim. 


wali do miasta. Nie zadawał nigdy 
żadnych pytań, 
jednym z tych przeciętnych, szarych 
spokojnych ludzi, jakich pełno jest 
w małych miasteczkach każdego 
kraju. 


i zdawał się być| czas wojny 


Lizbona i Oporto stały się pod- 


„oczami Atlantyku". 
Aczkolwiek Porhtugałia była neutral 
na, jednakże niewyraźne typy 


wszystkich narodowości kręciły się 
po tamtejszych barach portowych i 
kawiarniach, by wyłudzać od przy- 


Potem przyszła wojna, W tydzień! bywających marynarzy talemnice 


po jej wybuchu zegarmistrz otrzy | 


mał z Rotterdamu telegram, wzywa- 
jący go do łoża umierającej matki. 
Zaopatrzony we wszelkie potrzebne 
świadectwa i dokumenty, Schuller- 
man uzyskał pozwolenie na wyjazd 
i powrót do Anglii, która stała się 
właściwie jego ojczyzną. Przybyw- 
szy do Rotterdamu, zrzucił swą fał-| 
szywą skórę i przekształcił się w 
tego, kim był naprawdę, mianowicie! 
kapitana von Muellera, wezwanego 
do Rotterdamu przez znanego szefa 


wywiadu niemieckiego w Holandii, 

Fryca Burgera. A - at 
4 : : Społeczna Komisia Kontroli Cea 

„ Aczkolwiek kontrwywiadowi AN" | wy Łodzi na posiedzeniu w dniu 11 

gielskiemu udało się skonstatować | lipca 1946 r. ustalila nastepujace 

dziwne kontakty  Schullermana w| maksymalne ceny mydła do pra- 


Holandii, wiadomość o tym przyszła 


do Anglii z wielkim opóźnieniem il 


von Muellerowi udało się powrócić 


na wyspę i dokonać swego śmiałe-|tości od 62 do 65 proc. 
W nocy z 12 na l3|nie może przekraczać 260 złotych, 


go wypadu. 
października, przybył małą łódecz- 
ką na poklad łodzi podwodnej, na 
której objął komendę i 
ciwszy się w oficera marynarki nie- 


mieckiej, jakim był w istocie. po- giego gatunku u wytwórcy o za- 


prowadził łódź do olbrzyma angiel- 


skiego i zatopił go trzema- torpeda-| czyn 


mi. 
Po dokonaniu tego dzieła, Muel- 


lerów i udało się przeprowadzić łódź 


na wody niemieckie, i powrócić do| wane w kawałkach o wadze. 1 ke 
Berlina. gdzie został udekorowany|750 gr., 500 gr.. i 125 gr. z wyce- 


tednym 
ń wojskowych. 


przez Hitlera najwyż- 
szych odznecr= Oczy- 
wiście, był dość ostrożny, by nie 


z 


przekształ-|krącząć 320 złotych. 


ich statków i rełsów, za co otrzymy 
wali następnie hojne wynagrodzenie 
od swych mocodawców, Celem zwer | 
bowania sobie jak naflicznalejszych | 
zastępów szpiegów Niemcy posługi- 
zwiabiały młodych, niedoświadczo- 
nych marynarzy. 


Szerokim echem odbiła się w An- 
gii wiadomość o aresztowaniu po- 
tomka pewnej starej, arystokraty- 
cznei rodziny angielskiej, który dał 
się uwfkłać w sidła wywiadu nie- 


mieckiego.  Dwwudzestoleini ofice- 
rek uległ czarowi pewnej uwodziciel 
ki portowej, i po pijanemu przyjął 
od jej „znajomego” pokaźną sumę 
2.000 funtów, wzamian za obietricę 
zdradzenia pewnych znanych mu 
rzekomo szczegółów, dotyczących 
urządzeń portowych w Portsmouth 
i Southampton. 

Wytrzeźwiawszy, ua drugi dzień, 
młodzieniec chciał wycofać się z ca 
łej tej historii, ale nieznajomy cu- 
dzozemiec, który okazał się Niem- 
cem, zagroził mu doncsem do władz 
angielskich, i przerażony młody 
człowiek, dał się uwikłać w najohy- 
dniejszy szantaż. Trzykrotnie pod- 
czas kolejnych swych podróży do 


Musimy 


Lizbony rozmawiał z agentem, który 
usiłował wycisnąć ze swej ofiary 


likwidować zbrodnie 


jak najwięcej wiadomości. Wresz- 
cie, nie mogąc dłużej znieść swego 
położenia, młodzieniec sam oddał 
się w ręce władz angielskich, i po- 
niósł jedyna karę za szpiegostwo. 
śmierć. 

Pomimo, że wszystkie wysiłki nie 
mieckiego systemu szpiegowskiego 
skierowane były w jednym celu, 
mianowicie szło g uzyskanie jak naj 
większej iłości informacji w sprawie 
morskich przygotowań aliantów, to 
należy stwierdzić obiektywnie, iż 
większość tych usiłowań pozostawa- 
ła bezowocua. Wkażdym przełomo- 
wym momencie wojny wychodziło 
n jaw, że kontrwywiad aliancki 
był nierównie więcej wart od gigan- 
| tveznei machinerii szpiegostwa mie- 
mieckięgo, która wysuwała swe ma- 


cki we wszystkich dosłownie kra* 
jach tego świata. 

Na usługach wywiadu niemieckie 
go stali niewątpliwie 'ludzie posiada- 
iący za sobą weitoletne doświadcze- 
nie, ludzie inteligentnii odważni, or- 
ganizacje szpiegowskie rozporządza- 
ły nieograniczonymi funduszami i 
korzystały z wydatnej pomocy roz- 
maitych Quislingów we wszystkich 
krajach europelskich, oraz ochrony 
reżimów faszystowskich w państ- 
wach  takicm, jak Hiszpania, lub 
Argentyna, ale i kontrywywiąd so- 
iuszniczy zorzamizowańny był dosko 
nale, i tego rodzału jaskrawa histo- 
ria, łak z  zatopieniem „Royal 
Oak'u“, jaka zdarzyć się mogła tyl 
ko na Samym początku wolny, nie 
powtórzyła się nigdy więcej. 


faszyzmu i monarchii 
włoska polityka zagraniczna na nowych drogach 


RZYM (SAP). Prasa włoska ko- 
mentuje utworzenie nowego gabine- 


zagnanicznych stanowi rezygnację 
w kierunku podpisania traktatu po- 


tu i perspektywy polityki zagranicz-| kojowego. Oczekujemy w tej spra- 


miej. 
„Avanti“ w następujący 


obsadzenia stanowiska ministra 
spraw zagranicznych — Jesteśmy w 
przededniu konferencji pokojowej ` 
w obeonej sytuacji stałość naszych 
form politycznych jest nieodzowną, 
ażeby poprawić warunki, narznco- 
we przez Wielką Czwórkę. De Gas- 
perti daje przykład stałości i odpo- 
wiedzialności, usiłując zlikwidować 
zbrodnie i błędy nie swoje własne. 
lecz popełnione przez monarchię i 
faszyzm. Pismo wzmiankując o: pro 
jekcie przekazania Pietro Nenni kie 
rownictwa włoskiei polityki zagra” 
miczmej po konferencii pisze, że roz- 
począłby się wówczas nowy cykl 
włoskiej polityki zagranicznej, ale 
jeśli zmiana ma nastąpić, musi, to 
mieć auniejsce nie przed, lecz po kon- 
ferencji pokojowej. 

„Minuto“ uważa, że ten kompro- 
mis w sprawie ministerstwa spraw 


CERY mudia 


nia, obówiązwiące od dnia 15 lipca 
br, aż do odwołania: 

1) Cena jednego kg mydła pierw- 
szogo gatudmku u wytwórcy o zawar 
tluszczu 


mrzy czym cena. tego samego my- 
dia sprzedawanego konsumentowi 
przez kupca detalistę nie może prze 

2) Cena jednego kg mydła dru- 
wartości od 62 do 65 proc „tłuszczu 
nie może przekraczać 240 zł, przi 
1 cena tego samego mydła 
sprzedawanego konsumentowi przez 
kupoa detalistę nie może przekra- 
czać 300 złotych. 

3) Mydło wiano być wyproduwko- 


chowaniem nazwy firmy i z zacho. 
waniem  pełnei wagi. z tym. że 
ewentualny ubytek_wyschńnięcja wie 
może przekraczać 10 proc, 


W wypadkach 
wyższych mie 
obowiązujących 


pobierania cen 
stosowania się do 
warumków sprzeda 


sposób|— gdyż nie możemy wierzyć, 
tlumaczy rozwiązanie, przyjęte dlalde Gasperi 


ży należy powiaodmić Oddział 3 
Specjalny Okręgowego Inspektoratu 
Ochrony Skarbowej w Łodzi, przy 


ul. Narutowicza 6, II piętro. telefon 
1041-45. 


(t) Jak wiadomo, niedawno cała 
masa łódziich pracowników nauki, 
kutlury i sztuki ogłosiła ostry pro- 
test przeciwko inspiratorom i spraw- 
com pogromu kieleckiego, potępialąc 
przejawy zdziczenia moralnego pew- 
nej części :połeczeństwa. epigonów 
faszystowskiego rasizmu w Polsce. 
Do licznych protestów ogłoszonych 
w tej sprawie przez MRN, OKZZ, 
świata intełekutałnego itp. przyby- 
wa obecnie jesżcze jeden głos. 

Redakcja nasza otrzymała wczorni 
list od znanego literata i publicysty 


wie sprostowania — pisze dziennik 
iż 
nie dotrzyma uroczy= 


istych obietnic, uczymionych narodo- 


wi włoskiemu. 
Wierzymy — pisze „Popola“ 


w zwycięstwo bliskię lub odległe, 
zasad, za któne cerpieliśmy. W świe 
itle tych zasad będziemy musieli zą 
decydować, czy naszym obowiązkiem 
iest podpisywać go, odpowiadając 
w ten sposób na artykuł „Times'a“, 
utrzymujący, iż rząd włoski podpi- 
sze, gdyż nie ma możności odmó- 


—| wić. 


Uczeni amerykańscy 


© problemie energii atomowej 


WASZYNGTON (SAP). 
rold G. Urey z uniwersytetu Chica- 
go. wybitny uczony w dziedzinie e- 
nergii atomowej w sprawozdaniu, 
złożonym w Towarzystwie Polityki 
Zagranicznej woła o program mię- 
dzynarodowej kontroli nad energią 
atomową, który powimien być bez- 
zwłocznie przyjęty przez ONZ. Po 
krótkim zreasumowaniu histori ener- 
gii atomowej w polityce, dr Urey 
stwierdza: „Czas już, aby dotych- 
czasowe odkładanie z dnia na dzień 
skończyło się, trzeba w tej sprawie 
oś zadecydować“. 


„Dążąc do tego rodzaju kontroli, 
o jakiej mówili Bamuıch i Acheson, 
musimy wzmocnić ONZ, tak aby z 
luźnej ligi państw, jaka jest obecnie 
stała się istotnie rządem świata", — 
Urey podkreśla. iż w myśl karty 


jeszcze jeden protest 


przeciwko zbrodni kieleckiej 


członka Zw. Zaw. Literatów Polskich 
w Łodzi, ob, Bolesława Dudzińskiego. 
W liście tyin pisze on: Wskutek nie- 
obecności w Łodzi, nie mogłem wraz 
z innymi umieścić mego nazwiska 
pór pdotestem pracowników kultury 
w sprawie zbrodni kieleckiej, wydru- 
kowanym w „Kurierze Popularnym". 
Za obowiązek sumienia uważam 
stwierdzić nin'eiszym publicznie, że 
z treścią tego Protestu całkowicie 
się solidąryzuje", 


Dr Ha-|ONZ ma uprawnienia w tym kie 


runku zupełnie dostateczne. 


Fubrykaim.]. Strzelczyka 


Z inicjatywy Związku Dąbrowsz= 
czaków, uczestników walik o wał: 
ność Fiszpanii i Związku Robotni- 
ków Przemysiu Metalowego, odbę= 
dzie się uroczystość przemianowa* 
nia fabryki Johna, na fabrykę imie- 
nia Józefa Strzelczyka, dowódcy 
brygady im, Jarosława Dabrowskie 
go. Uroczystość ta odbędzie się dn, 
18 bm. w lokalu iabryki przy ul. 
Piotrkowskiej 217. Początek o go* 
dzinie 15.30, 


Ceny chleba 


Społeczna Komisja Kontroli Cen 
w Łodzi podaje do wiadomości kon 
surmteqtów, że wobec zniżki cen na 
mąkę żytnią 80 proc., cena jednego 
kg chieba żytniego z maki 80-pro 
centowej wynosi od dnia 16 bm. aż 
do odwołania złotych 19. 


BILETY PERONOWE NA DWOR. 
CACH ŁÓDZKICH 

(t) Jeden z naszych Czytelników 
zwrócił naszą uwagę na to, że w ka 
sach kolejowych na dworcach za bi- 
lety peronowe, których cena wynosi 
3 złote pobiera się nieraz 4, a nawet 
5 złotych. Trudno nam ustalić, czy 
tak istotnie jest, czy też miał miei- 
sce sporadyczny wypadek, być mo. 
że związany z brakiem drobnych na 
wydanie reszty. Raczej to drugie. 
D'a uniknięcia jednak zarzutów. któ- 


re mogą być nieraz n'esłuszne i krzy 
wdzące pracowników PKP. na'eżało 
b przed kasami unieścć w przys 


szłości kartę, z uwidoczalęniem cem 
biletu peronowezo, 
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Notatki ze Zjazdu 


Przem 


KURIER POPULARNY 


ystu Włókienniczego 


Problem uczciwości w fabrykach 


ujawniony został dopiero podczas dyskusji nad referatami 


Najciekawszą i bodaj najbardziej 
atrakcyjna częścią dopiero co za- 
kończonego ogólnopolskiego zjazdu 
przemysłu włókienniczego w Łodzi, 
była dyskusja w drugim dniu ob- 
rad, Niektórzy z mówców krytyku- 
jąc wygłoszone referaty na tematy 
organizacyjne i fachowe słusznie 
zauważyli, że organizatorzy zjazdu, 
mówiąc ciągle o sposobach podnie- 
sienia rentowności fabryk, o koniecz 
nych oszczędnościach, wypowiadając 
się przeciw marnotrawstwu itd., za- 
pomnieli o jednej bardzo istotnej 
sprawie, która ciąży na przemyśle, 
jak złowrogie fatum. 


Q CZYM NIE MÓWIONO 

Nikt nie uważał za stosowne po- 
ruszyć w programowych wypowie- 
dziach kwestii kradzieży 1 defrau- 
dacji w upaństwowionych zakładach. 
Pierwszy na moment ten zwrócił ù- 
wagę przedstawiciel wydziału gospo” 
darczego PPS. 

Tak samo w referatach mało uwa- 
gi poświęcono zagadnieniu walki z 
biurokracją w Centralnym Zarządzie 
Przemysłu Włókienniczego. Nikt nie 
umiał zdobyć się na słowo samo- 
krytyki. Dotyczy to zwłaszcza Cen- 
trali Zaopatrzenia. 

Kij w mrowisko wetknęli uczestni- 
cy zjazdu — dyskutanci, którzy na 
konkretnych przykładach dowiedli 
wszystkim, że są to problemy bar- 
dzo poważne, szkodzące nieraz do- 
bremu imieniu najgorliwszych i naj- 
sumienniejszych pracowników nasże- 
go upaństwowionego przemysłu. 

Argumenty, wysunięte w debacie 
generalnej nad referatami nie mogly 
przeminąć bez echa i spowodowały 
zarówno szereg wypowiedzi oficjal- 
nych. Niektóre z nich zapowiedziały 
konkretne bezwłoczne przystąpienie 
do usunięcia mankamentów, 


ŹLI LUDZIE 

Jeden z kierowników przemysłu 
na Ziemiach Odzyskanych mówił w 
dyskusji szczegółowo o osiągnięciach 
na odcinku repolonizacji fabryk. Na 
Dolnym Śląsku pracuje jeszcze spo- 
ro Niemców, ale w niektórych fa- 
brykach naszych umiano szybko wy- 
eliminować niemieckiego majstra 1 
robotnika, umiano go zastąpić Po- 
lakami. Są zakłady, w których 90 
proc. personelu, to już polscy ro- 
botmicy. 

Ten sam mówca uskarżał się na 
niedostateczną pomoc władz prze- 
mysłowych w dziedzinie zabezpiecze- 
nie fabryk w fachowców. Zdarza sie 
często, iż na Ziemie Odzyskane przy 
ieżdżają źli i szkodliwi ludzie du- 


chowi spadkobiercy  szabrowników, 
którzy, jeśli nawet zatrzymują się 
w fabrykach na pracy, to nie na 
długo. Kontakt swój z przemysłem 
ograniczają oni do załatwienia 
szeregu nielegalnych tranzakcji z 
nieuczciwymi ludźmi, po czym zmie- 
niają miejsce pobytu. 


OPORY W PRZEMYŚLE 

W dyskusji wskazano, iż nie wszy- 
stkie zalecenia, dotyczące uzdro- 
wienia przemysłu, są łatwe do po- 
konania. Trudno będzie np. wyciąg- 
nąć większą 
starego typu i tu żadne plany nie 
pomogą. W takich fabrykach oszczę- 
dności będzie można zrobić co naj- 
wyżej na przędzy, którą podobno 
wszędzie robotnicy używają do nie- 
właściwych celów. Dalej trudność 
poważną stanowią stare kadry tech- 
niczne, kadry ludzi, którzy nie zdo- 
łali jeszcze dostosować się do no- 
wych warunków planowej i społecz- 
nej gospodarki. Tych ludzi, którzy 
gęsto, często sarkają, trzeba jednak 
przywiązać do nowych zadań į trze- 
ba pomyśleć o lepszym ich wyna- 
grodzeniu. Życie — powiedział w 
związku z tym jeden z mówców — 
nie zna sentymentów: odrzuci szyb- 
ko ludzi nienadających się, lub nie 
umiejących przystosować się od ra- 
zu do nowych czasów. Ale chodzi 
o to, aby tych odrzuconych było 
możliwie jak najmniej. 

PRZEMYSŁ ANONIMOWY 

W trakcie debat wypłynęła zna- 
ra z czasów przedwojennych kwe- 
slia tzw. anonimowego przemysłu. 
Jak wiadomo, był to przemysł, któ- 
ry pracując na własny rachunek, 


wymi, nie płacił więc podatków i 
często z tego tytułu konkurował na 
rynku z przemysłem legalnym. 
Obecnie jednak, jeżeli mówi się 
o przemyśle anonimowym, to ma się 
na myśli raczej pospolitych defrau- 
dantów i oszustów w samych fabry- 
kach. Na kwestię tę zwrócił uwagę 
właśnie reprezentant PPS, który 
wskazał , że są upaństwowione za- 
kłady, w których dyrektorzy prowa- 
dzą sobie pokątnie „własne“, ma- 
łe fabryczki, pracując na kilku kro- 
snach w tychże państw. zakładach. 
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produkcję z krosien|Takie anonimowe fabryczki pracują 


i na surowcu, kradzionym w skła- 
dach fabrycznych, a co najważniej- 
sze, na prądzie, za który płaci pań- 
stwo, Trudno takich „fabrykantów“ 
nazwać inaczej jak defraudantami. 
Te „własne* krosna niektórych dy- 
rektorów, prowadzących się jak u- 
dzielni książęta, psuja właśnie wie- 
lu ludziom krew. Z tymi objawami 
rozkładu społecznego należy wal- 
czyć w sposób jak  najostrzejszy, 
Walka musi być wypowiedziana tak- 
że pomocnikom takich panów — na- 
ganiaczom klientów itd., przy czym 
kary muszą być surowe, gdyż prak- 
tyki te podważają podstawy na- 
szego demoratycznego ustroju go- 
spodarczego. 


CZARNE KASY 

Mówiono też na zjeździe o rozbi- 
jamiu się wielu dyretorów i kierow- 
ników naszych fabryk samochoda- 
mi państwowymi, Nie widać, ani tro 
chę troski o oszczędności. Nikt -nie 
liczy się z tym, że jedzie na pali- 
wie, za które państwo wiele płaci. 
Tak samo, jak z przemysłem nie- 


ukrywał się przed władzami skarbo-|legalnym walczą i Komisje Specjal- 


Sian sanitarny Łodzi 


masi ulec radykalnej poprawie 


(t) Stan sanitarny naszego mia- 
sta pozostawia wiele do życzenia. 
Brudy są wielkie i obserwować 
je można wszędzie na każdym kro 
ku. Zanieczyszczone są ulice, jez- 
dnie i chodniki, brudne są podwó 
rza i pełno śmieci w tramwajach. 
Mieszkańcy nie przestrzegają ele- 
mentarnych zasad higieny i czy- 
stości, zapominając o tym, że od 
stanu saniłarnego miasta i miejsc 
publicznych. zależy poziom zdro- 
wotności ogólnej w Łodzi. Wal- 
ka z brudem została z tego wzglę 
du postawiona jako naczelne za- 
danie naszych władz zdrowia. 


wia publicznego przy Zarządzie 
Miejskim w Łodzi przystąpił osta- 
tnio na szeroką skalę zakrojonej 
akcji sanitarnej, ponieważ, jak się 
okazało przeprowadzony, ostat- 
nio Miesiąc Czystości nie daje ne 
ogół oczekiwanych rezultatów. 
Opracowane zostały specjalne 
przepisy sanitarno - porządkowe, 
które przedstawiono Miejskiej Ra- 
dzie Narodowej do zatwierdzenia. 
Przepisy te, w formie regulaminu 
będą musiały być wywieszone we 
wszystkich  posesjach łódzkich, 
przy czym odpowiedzialni za wy- 
konanie ich będą administratorzy, 


Jak nas informują, wydział zdro | dozorcy i lokatorzy domów. 


Rzeczy codzienne 


Propaganda 


Rozmawiam z wybitnym fachow= 


cze ręczni niszczyli w Anglii i we 


= 


z nim swymi spostrzeżeniami. „Bali 
się, że pan będzie robił jakąś propa- 


gandę* — słyszę odpowiedź, Nie za- 
reagowałem na to. 
* 


* 
Pan Artur Maria Swinarski, poe- 


cem o zagadnieniach ubezpieczenia | Francji maszyny, które były grobem, ta i dramaturg był w Pradze. W 


od ognia, o zbiorze składek, i ryzy- 
kach, o palności i innych podobnych 
(dla laika) nudmościach. 

Nagle słyszę zdanie: rady zakła- 
dowe bardzo nam pomagają, dbając 
o ochronę fabryk przed pożarami. 
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Tysiące zakładów fabrycznych 
jest ubezpieczonych, a o systema- 
tycznej ukcji uświadamiającej nie 
może być narazie mowy. Nikt tych 
robotników nie uczył, nikt mie wy- 
pisywał okólników ma ten temat, 
Robią to z własnej inicjatywy bez 
pozy i propagandy, Samorzutna ini- 
cjatywa jest wynikiem unarodowie- 
nia przemysłu. Prawdopodobnie nie 
uważają jeszcze fabryki za swoją, ale 
już mie za kapitalistyczną, ża cudzą 
i wrogą. Unarodowienie przemysłu 
już po roku daje owoce. 

Przed dwustu laty zrujnowami tka 


ich warsztatu ręcznego i końcem ich 
egzystencji samodzielnej. Przed stu 
laty uczynili to na Śląsku, przed o- 
siemdziesięciu — w Łodzi. Dzisiaj 
chronią robotnicy maszyny przed 
pożarem, 


EJ 
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Wykładam w pewnej instytucji, 

szkolącej pracowników państwo- 


wych o ubezpieczeniach społecznych. 
Mówię godzinę, drugą. Wśród audy- 
torium odczuwam dziwny chłód, tych 
dwudziestu zgórą sluchaczy nie req- 
guje na moje słowa, twarze są jak- 
by nieme, bez wyrazu. W ciągu lek- 
cji trzeciej odczuwam #čmianę na- 
stroju. Audytorium nie jest już zim- 
ne, mimo iż temat wykładu ten sam, 
Przerywają mi, rzucając w czasie 
wykładu (za moją zgodą) pytania. 

Rozmawiam o tym z dyrektorem, 


„wytrawnym pedagogiem, dzieląc stę: 


krakowskim „Przekroju“ ogłasza 
krótkie wywiady pisarzami czes- 
kimi. Rozmawiał z Jarosławem Za- 
wadą, który jest jednocześnie profe- 
sorem akademii Handlowej w Pra- 
dze. Pan Zawada powiada: „„mlo- 
dzież nasza bardziej niż kiedykol- 
wiek nienawidzi propagandy, obo- 
jetne z jakiego źródła. pochodzi... 
RA 

Pytanie. Co to jest propaganda? 
Na czym polega jej wartość jeżeli i 
Łodzi i w Pradze ludzie jej się 
obawiają. 


= 
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* 
> 
Czytałem w sady piśmie pro- 
winejonalnym, omawiającym  uktu- 
alne zagadnienia nasze: „Polska 
wchodzi obecnie w okres dobrobytu“, 
Zastanawiałem się nad tym 
niem. Jaki cel przyświecał uutoro- 
wi, gdy pisał te słowa? 


. 


NT FT ZERZPSETY ZE ROEE ZO ROA" 


zda- | 


ne i komisje partyjne, tak samo tę- 
pić trzeba nieodpowiedzialnych dy-§ 


rektorów-automobilistów na cudzy 
rachunek, 
Apelowano także do dyrektorów 


fabryk o możliwie jak największe 
redukowanie tzw. funduszów repre-Ę 
zentacyjnych. Pieniądze, przeznaczo- 
ne na cele reprezentacji, także sąj 
pieniędzmi państwowymi, pieniędzmi 
na które złożył się ciężki trud ro- 
botnika. I nikomu nie wolno nimif 
szastać! 

Trzeba więc likwidować w miarę 
możności tzw. „czarne kasy“ dyrek- 
torów, wprowadzających robotnikówg 
i cały przemysł w czamą rozpacz. 
Przez grupę nieodpowiedziamych lu-| 
dzi, cierpi prestiż masy uczciwychł 
pracowników i szermierzy naszego; 
odrodzonego przemysły í  diatego 
walka z nieuczciwością jest na da- 
nym etapie rozwoju przemysłu nie-f 
mal nakazem chwili, 


jen) 


CO SIĘ ZMIENI? 


nych na zarzuty, wysumięte w deba- 
cie, pozwoliły nieco rozładować 
atmosferę przygnębjenia, jaka ogar- 
nęła uczestników zjazdu. I słusznie 
nadmienił  wicemin. Golański, że 
wielu kierowników przemysłu było 
oszołomionych zadaniami, jakie im 
postawiono.  Dodalibyśmy do tego, 
że oszołomieni byli także zarzuta- 
mi, jakie podniesiono w dyskusji. 
Dyrekcja CZPW wyjaśniła wiele 
rzeczy, przypomniała wydane okól-F 
niki w kwestii ściągania nadużyć i 
kradzieży w fabrykach, ale nie mo-g 
gla oczywiście wyjaśnić, dlaczego 
sprawa uczciwości w przemyśle nie 
była postawiona jako zagadnienie 
w oddzielnym referacie. Wszystko 
przemawia jednak za tym, że sto- 
sunki ulegną uzdrowieniu i na szczę” 
ście — istotnie dość wiele w tym 
kierunku się robi. Jest to — rzecz 
jasna kwestia pewnego czasu... 


Sig. 


: zuje 
N Walczyć z nieuzasadnioną drożyzną 
# należy 


nia 


Nr 195 (262) 


jjeszcze o ceauch... 


(J) Niedawno obserwowaliśmy w 
naszym mieście szeroko wakrojomą 
akcję oczyszczania miasta z ele- 
mentów paskarskich. Akcja ta dała 
jak nailępsze rezultaty. Cały sze- 
reg nieuczciwych sklepikarzy po- 


i wędrował do przymusowych obozów 


pracy. Wskazywaliśmy niejednokrot 
nie że kontrolowanie cen pewnych 
tylko, chaćby podstawowych arty- 
kułów spożywczych — nie rozwią“ 
jednakże całości zagadnienia 


na każdym odcinku i bez 
nadmiernie długich przerw w akcji 
kontrolnej. 


W chwili obecnej zaosberwować 
można znowu pewne odchylenia od 
cennika urzędowego w wielu łódz= 
kich sklepach. Mamy również pew* 
ne watpliwości co do przestrzega” 
przepisów o dniach  bezmięs- 
nych i bazcjestkowych. Ale mie o 
to chodzi w tej chwili. Chc'el'byśŚ- 
my tylko wykazać jak czasami usi- 
ługe zarobić się na droebnostkach. 


W newnym sklepie na ul. Daszyń 


U ckiogo klient prosi o cztery paczu- 
jszki proszku budynowego o sina- 
Iku czekoladowym, w zasadzie mie- 


ico. trudniejszym do nabycia. Ekspe- 
dientka znajduje go po krótkiej 
chwili w cenie 25 zł za torebkę, 
jakkolwiek cena waha sie w zasa- 


dzie od 6—12 zł (czekoladowy wła 


śnie 12 zł.). Kiientka nabywa wo- 


| bec tego tylko dwie torebki i daje 


wyraz swemu zdziwieniu wobec nie 


i spodziewanego podrożenia tego na 


Odpowiedzi czynników  miarodaj-fpewno nie luksusowego artykułu. 


Dwa domy  dalei znaiduie się 
drugi sklep sożywczy, w którym 
budyń tei samej marki kosztuie 


jprzepisowo 12 zł. Wracamy do po- 


przedniego sklepu, gdzie udzielono 


| nam odpowiedzi, że nie jest wiado 


mym ad kiedy żądany artykuł zdro 
żał i powoływano się na rachunki z 
hurtowni, do ogladania których nie 
czuliśmy się zresztą powołani. 


Pewnym sklepikarzom wystarczą 
godziwy zarobek, drudzy zaś chcie- 
liby za jednym zamachem zwiększyć 
so o pelne 100 proc. 

Takimi epizodami z codziennego 
życia powinny się przy sposobno+ 
Ści również zająć odpowiednie wła- 
dze, które by skontrolowały podsta” 
wy prawne do takich niczym nie 
uzasadnionych zmian w cenniku, na 
wet gdy nie chodzi o cukier czy chleb 
a tylko o nieważny skądinąd pro- 
szek budyniowy, ulubiony zresztą 
przysmak każdego dziecka. Cieka- 
we, czy istotnie wina leży tu po 
stronie hurtowni, czy też po stronie 
detalicznero sprzedawcy? 


ZARZĄDZENIE 


Na podstawie rozporządzenia Mi- 
nistra Robót Publicznych i Ministra 
Spraw Wewnętrznych z dnia 26.6.24 
(Dz. U. R. P. Nr 61 poz. 611), rozpo- 
rządzenia Ministra Robót Publicz- 
aych i Ministra Spraw Wewmnętrz- 
nych z dnia 12.5.1930 (Dz. U. R. P. 
Nr 43 poz. 373) oraz Rozporządzenia 
Minitra Robót Publicznych i Ministra 
Spraw Wewnęrznych w porozumie- 
miu z Ministrem Spraw Wojskowych 
z dnia 27.1.1928 (Dz. U. R. P. Nr 41, 
poz. 396) przypominam © przestrze 


* 
Przed kilku miesiącami przyjechał 
do Łodzi tow. Premier. Przemawiał 
na dużej i dobrze obesłamej konfe- 
rencji partyjnej, Mówił szczerze o 
naszych osiągnięciach, o tym co zro 
biliśmy dotychczas, a potem o na- 
szych błędach i biedzie, Wnioskiem 
tego przemówienia było hasło: jest 
śle, będzie lepiej. Sprawozdanie z 
tego przemówienia (bardzo dokta- 
dne) ogłoszono w całej naszej pra- 
sie partyjnej, te zn. czytano go w 
całej Polsce, zapewne i za granicą. 
Oto właściwa metoda. Podkreślenie 
naszych osiągnięć, niezatajanie błę- 
dów. Tylko tego rodzaju przemówie- 
mia dają obiektywny obraz sytuacji 
i są jednocześnie zachętą do pracy 
dalszej. 


Pisanie o okresie dobrobytu w któ 
ry wchodzi już dzisiaj nasz kraj 
jest typową propagandą. Już teraz 
rozumiem dlaczego ludzie obawiają 
się propagandy w Łodzi i zapewne 
z tego samego powodu obawiają się 
1ej w Pradze. 

; ALFRED KRYGIER 


| 
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ganin obowiązujących przepisów po 
rządkowych na drogach publicznych 
i iednocześnie zarządzani co nastę- 
puje: 

1. Zabrania się urządzania posto- 
jów wszelkiego rodzaju pojazdów 
na ulicach zaopatrzonych w tablice 
zakazn parkowania; 

2. zabrania się prowadzenia w 0- 
brębie miasta pojazdów mechanicz- 
nych. 

a) ciężarowych ma metalowych o- 
bręczach z szybkością przekra 
czającą 10 km. na godzinę. 
ciężarowych ma pelnych obre- 
czach gumowych — 15 kim, na 
| godzinę, 

c) ciężarowych na drążonych ob- 
ręczach gumowych — 20 klm 
na godzinę 

d) osobowych — 30 klm. ma go- 

dzinę, 

3. na przystankach tramwajowych 
w czasie wysiadania wsiadania pa 
sażerów należy zatrzymać pojazd 
za ostatnim wozem tramwajowym; 

4. wszyscy kierowcy pojazdów 
mechanicznych oraz woźnice, cykli- 
ści itp. obowiązani są zwracać uwa- 
gẹ na tablice ostrzegawcze — zabez 
pieczające, ustawione na ulicach mia 
sta i ściśle stosować się do nich. 

Winni nieprzestrzegania powyższe 
go zarządzenia pociągani będą do 
odpowiedzialności karno -administra 
cyjmej z art, 21 ustawy z dn. 7.10. 
1921 o przepsach porządkowych na 
drogach publicznych (Dz. U. R. P. 
Nr 89 poz 656) w brzmieniu rozpo- 
rządzenia Prezydenta Rzeczypospoli 
tej z dnia 14.2. 1928 r. (Dz. U. R. P: 
Nr 18 poz. 151) j dekretu z dn. 16.11. 
1945 r. (Dz. U. R. P. Nr 56. poz. 312) 
` ukarani grzywną do 10.000 zł. lub 
aresztem do 6-ciń tygodni, albo obu 
tymi karami łącznie, 

Łódź, dmia 9 linca 1946 roku. 

Prezydent Miasta 
(2) Kazimierz Mial 


b) 


Nr 195 (262) 


17. VIE w Łodzi 


WAŻNE TELEFONY: 


Wuj Urząd Bezp — tel. 252-72 
Wojewódzka Kom Wilicji 

Obywatelsk;«) — tel 250-07 
Miejska Komenda Milicji 

Obywatelskie — tel. 253-60 
Pow Urząd Bezp — tel 130-0) 
Rom Pow MO —tel 185-2 
Pogo! Lekarskie PCK — tel 117-11 
Pogot Ratunk Miejskie — tel 104-41 
Pogot Ratunk Ukezp. — tel 134-15 
Straż pożarna — tel. 8 
Biuro numerów — tel. 199- 
Redaktar “Y -zalny Kurie- 

ra Popu! sekretariat=tel [30-46 
Sekretarz Redakcii — 144-18 
Kierownik Administracji — 222-22 


Dział ogłoszeń Í Eksped. 
Dział prenumeraty 


256-37 
— 268-95 


DYŻURY APTEK 


Dzisiejszej nocy dyżurują apteki: 
Cymera (Wólczańska 37), Bojarskie- 
go (Przeazd 19), Unieszowskiego |Dą. 
browska 24 b), Epsztaina (Piotrkow. 
ska 225), Trawkowskiej (Brzezińska 
Nr 36, Pawfukiewicza (Pomorka 12. 


a N 


TEATR POWSZECHNY TUR 
ut t-g Tistopada 21 

Dziś i codziennie o godz, 19-ej 
Świetna sztuka Tadeusza Rittnera 
WILKI NOCY. Znakomite to przed- 
stawienie bedzie jeszcze tylko na 
aliszu Teatru do końca bieżącego 
tygodnia. Pomimo wielkiego powo- 
dzenia sztuka schodzi z repertuaru. 
Obsada premierowa: Józef Węgrzyn 
Łabuńska.  Kuczycka. Bronowska, 
Łabecki, Swiderski. Szletyński. Re- 
żyseria Daczyński, kostlimy i deko- 
racie O. Axer. 


TEATP WNTISKA POLSKIEGO 
ul, Stofnna Jarneza 27 

Dziś i codziennie ' o godz. 19uel 
znakomita sztuka B. Shawa UCZEŃ 
DIABŁA w  doskonałei reżyserii 
Krasnowieckiego, pieknych kostin- 
mach i dekoraciach  Daszewsk'eo. 
Swietna mra całeso zespołn: Choi- 
nacka. Górska. Jezierska. Rachwal- 
ska. Zamkow. Borowski Damiecki; 
Hańcza, Krasnowiecki, Kwaskowski, 
Piefraczk'ewicz, Pilarski Przyiem= 
ski, Śródka. Urbański. Publiczość 
proszona jest o punktualne zaimrowa- 
nie miejsc, gdyż po rozpoczęciu 
przedstawienia nikt na  w*downię 
wpitszczonv nie bedzię, 


TEATR SYRENA" — Traugutta 1 


Dziś I codziennie o godz, 19.30 go. 
ścinne występy H, Skarżank: i Wł, Su- 
rzyńskiego w  sensącylnej sztuce 
»S. O, S.« w 3.ch aktach (5 obrazachi 
Tadowszą Kańskiego. — Reżyseria: St, 
Mihsiki. 


TEATR KOMFEDTI MUZYCZNEJ 
»LUTNTA« 


„Dziś o godz. 19.6j ciesząca się wiel. 

kim powodzeniem piękna operetka 
w 3--ch aktach E, Kalmana »Mariena, 
Z udziałem: Elny Gistedt, Lucy Mes. 
sal, St. Ślaskiego, St, Dąbrowskiego 
i całego zespołu artystycznego, chóru 
baletu i wielkiej orkiestry »Lutnit. 

Piekne stroje i dekoracje. 

Bilety wcześn:ej do nabycia w kslę. 
garni przy ul. Piotrkowskiej 102a, a 
od godz, 17-ei w kasie teatru. 

Uwaga! Z powodu wielkiej frek. 
wenci prosimy o wcześniejsze naby- 
wanie biletów. 


TEATR KAMERALNY 
D. Z. Daszyńskiego 34 
Dziś jedno przedstawienie o godzi. 
mie 1915 — ciesząca sie wielkim  - 
wodzeniem arcywesoła komedia p. t, 
Dzień bez kłamstwa« z udziałem 
znakomitego artysty Jana Kurnako- 
wicza. 
Dyrekcja teatru zawiadamia pt 
publiczność, że sztuka grana będzie 
tylko do końca lipca rh: 


TEATR „SYRENA“ 
w Teatrze Letnim „Bagatela“ 
Piotrkowska 94 

Dziś jedno przedstawienie farsy 
St. Dobrzańskiego, w opracow. Juliana 
Tuwima i Tadeusza Svgietyńskiego 
„Żołnierz Królowej Madacaskaru*" 
W rolach ełfwnvch:: Mira Zimińska 
i Ludw'k Sempoliński Początek 
przedstawienia o godz. 16,30 i 19,30, 

Kasa Bazateli czvnna cały dzień 
(tel. 272 70) 


TEATR „GONG* 
Południowa 11. 

Dziś iedno przedstawienie o godz 
19:20. DYMSZA i` Janina Winiarska 
w programie p. t. »Powrół tatyt. 
DEVAA ENEA EANES EAAS RRRA 

OGRÓN ZOOLOGICZNY 
ZDROWIE 
otwarty od 


(dojazd tramwajem 9) 


9 rano da zmierzchu. 


O TEATRY j} 


KURIER POPULARNY __ 


© RADIO -) 


na środę 17 lipca 1946 r. 

W-wa: 6.00 zapowiedź początko- 
wa, pieśń „Kiedy ranne... * oraz 
dziennik. Łódź: 6.20 progr. na dziś. 
Poznań: 6.25 gimnastyka. 6.35 mmu- 
zyka. Kraków: 700 <żud. poranna. 
W-wa: 7.30 powtórzenie  naiważn. 
wiąd. dziennika. 7.35 muzyka. 8.20 
inform. ogólnopolskie. Łódź: 8.30 
Rozmaitości. 8,40 Codzienny odc. 
prozy „Stara baśń“ I. J. Kraszew- 
skiego. 8.55 skrzynka poszukiwania 
rodzin. 9.05 Przerwa: Kraków: 11-57 
Sygn. czasu i heinał z Wieży Ma- 
riąckiej w Krakowie. W-wa: 12.05 
dziennik. 12.35 koncert. 12.55 „5 mi- 
nut poezji“. 13.00 Na ziemiach od- 
zyskanych. 13.15 Z' życia narodów 
słowiańskch. 13.25 muzyka. 14.00 
amd. dladzieci. 14.40 odczyt. Łódź: 
14.50 Koncert rozrywkowy z płyt. 
15.05 Skrzynka młodzieżowa w obr. 
H: Sosnowskiego. 15.10 „Uroda Je- 
leniej Góry“ report w opr. A. -Ka- 
sprowicza. 15.20 Recital śpiewaczy 
C. Izygrymówny, przy tortep. Z. 
Szymornowicz. 15.40 Wiad. z miasta 
i prowincji. 15.45 koncert reklamo- 
wy. W-wa: 16.00 dziennik. Łódź 
w progr. ogólnopolskim. 16.30 I-ga 
aud, z cyklu „Instrumenty muzycz- 
ne" w opr. Mgr. M. Drobnera p. t. 
„Obój'. W-wa: 16.55 Portrety pi- 
sarzy. 17.10 konczrt. 17.50 „Odbu* 
dowujemy Wewe“. Łódź: 17.55 Aud. 
dla świetlic robotnicz.: 1. „Robot- 
nik-związkowiec* pog- Pawla Za- 
wieji 2. Płyty. 3. „Polacy — hisz: 
cańskim republikanom* pog. Grze- 
gorza Timofiejewa. 4 Płyty. W-wa: 
18.30 koncert. 19.00 Nauka przy gło- 
niku. 19,30 koncert chopinowski. 
20.00 dziennik. 20.45 słuchow. Łódź: 
21.00 Utwory Franciszka Liszta z 
Yet 21.20 Z życia Woj. Łódzk'eca 
pog. dr. Okwiecińskiego- 21.30 Kon 
cert życzeń. 2200 Mozaika muzycz- 
na: Wykonawcy: M. Miedzińska i 
T. Stattler piosenki, Fr. Lesz- 
izyúska — fortepian. 23.00 Skrzyn- 
poszukiwania rodzin. W-wa: 
23.00 dzienńik. 23.20 program mua 


tra 


KONCERT WACŁAWA DOMIE- 
NIECKIEGO 
W -nadohodzącą sobotę w sali ki- 


na „Bałtyk“, Narutowicza 20, odbę- | 

dzie się koncert najlepszego teno“ | ij 

ra naszych czasów — Wacława | Śl +, z na 

Demienieckiego. 4 4 P | 
Początek koncertu o godz. 21.15./F Gie] a <CJI 

Bilety sprzedaje kasa kina „Bałtyk“ | 

od godz. 10-ej do 14-6i. f 


Ó WARSZAWSKI 
GABINET KOSMETYCZNY 


JARTES 


Łódź, Al, Kościuszki 93, m. 16 
tel. 148-50 
Farbowanie brwi, rzęs i włosów. 
Pielęgnacja cery, usuwanie wą- 
grów, brodawek, kurzajek, pie- 
gów, łupieżu, usuwanie krwa- 
wych plam (płomieńv oraz zby- 
teczneg owłosienia. 

Lampa Kwarcowa 


mar 
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POŚWIĘCENIE .SZTANDARU 

Wojewódzki Związek Uczestników 
Walki Zbrojnej o Niepodległość i De. 
mokrację w Łodz* wzywa wszystkich 
swoich członków do zgłaszania się w 
sekretariacie Związku i podięcia za- 
proszeń ną uroczystość poświęcenia i 
wręczenia Sztandaru. Członkowie po- 
winni się zgłaszać od dnia 17, 7, 46. 
Zarząd. 


PRZETARG 

Zarząd Mieiski w Łodzi ogłasza 
publiczny przetarg na wykonanie ‘n 
stalacji centralnego ogrzewania i 
wiertylacji w Filharmonii Łódzkiej 
przy ul, Nametowicza Nr. 20. 

Oferty pisemne odpowiadające tre 
ści kosztorysu ślepego należy skła- 
dać w Dziale Technicznym — Piotr- 
kowska Nr. 64. I piętro, w mokoiju 
Nr. 5 do dnia 24 lipca 1946 r. do 
godz. 11-ei przed południem w koper 
«ie należycie zamkniętej z napisem 
„Oferta na wykonanie instalacji cen 
tralnego ogrzewania i wentylacji w 
Filharmonii w Lodzi", 

Szczegółowe informacje oraz śŚle- 
py kosztorys za opłatą 50 zł. otrzy= 


wro. Łódź: 23-30 progr. na jutro S DEA E N TaT, 
is z 7 23.25 l 10 S à , iętro, po- 
zakończ. dyd: 1 hy Hai ido Siama |ój Nr. 42, otwarcie ofort nastapi w 
ltym samym dmiu o godz, li-ej, 
UWAGA — LEKARZE FABRYCZNI| Wadium przetargowe zgodnie z 
W czwartek. 18 lipca br, godzina |przepisami w wysokości zł, 5.000.— 
19-ta w sali Wydziału Zdrowia, ul. [należy złożyć w Kasie Zarządu Miei 
Piotrkowska 113 odbędzie się zebwa-|skiero wl. Roosevelta 15 — kwit do 
nie lekarzy fabrycznych. — Sprawy|lączeć do oferty. 
b, ważne. Obecność wszystkich leka-1 Łódź, dna 16 lipca 1946 roku 


rzy fabrycznych konieczna. 


Reperiuur kin 


Zarząd Miejski w Łodzi 


odzkich 


g 


y 


2 


POLONIA Z W 
tl. Piotrkowska 67 „POWRÓT* 
TĘCZA 
ul. Piotrkowska 108 „DAMA Z MALAKRKRIY" 
GDYNIA 
al. Przejazd 2 „MEKSYKAŃSKIE NOCE* 
STYŁOWY EW ZE EZ 
ul. Kilińskiego 123 „ZAPOMNIANA MFLODIA" 
m. Narutowicza 20 „KOCHAJ TYLKO MNIE” 
ml Przejazd 1 „A IMIĘ ICH MILION* 
DRIA 
Marszałka Stalina (Główna) 1 „A IMIR ICH MILION“ 
ul. Zawadzka t6 „ZAJAZD NA ROZDROŻU” 
ul. legionów 2-4 „DOKTÓR MUREK 
uł Sienkiewicza 40 „PROFESOR WILCZUR* 
PRZEDWIOŚNIE 5 
ul. Żeromskiego 74-76 „CO MÓJ MĄŻ ROBI W NOCY* 
WO NOS 3 
ul. Napiórkowskiego 16 „KWIAT MIŁOŚCI*« 
ul. Rzgowska 34 „ZŁOTA MASKA 
Fo? „NIEBEZPIECZNA MIŁOŚĆ” 
BAJKA 4 “ 
ml. Franciszkańska 31 „MOI RODZICE ROZWODZĄ SIĘ 
ROBOTNIK 


ul. Kilińskiego 178 
REKORD l 


m. Rzgowska 2 (Plac Reymonta) 
MIZA 
Ruda Pabianicka 
ŚWIT 
CE Rynek 5 
OŚWIATOWY OM. TUR 
ul. Kopernika 8 
Początek seansów: w dni powsze 


{f święta o godz, 14, 16, 18 1 20. 
Kina: Hel, Adria, Przedwiośnie i 


| „GÓRĄ DZIEWCZĘTA“ 


| „DOM BANKOWY“ 


„PEWNEJ NOCY“ 


„JA TU RZĄDZĘ* 


enma w 


„NA POWIETRZNYM SZLAKU" 
dnie © godz. 16. 18 i 20: w niedziele 


Roma rozpoczynają seanse o pół go: 


dziny później t. zn. w dni powszednie o godz. 16,30. 18,30 4 20.30 w nie: 


dzielę i święta pierwszy seans o godz 
nie: godz 


, 14.30 Oświatowy — 2 seanse, dzien: 


17 18,80 Niedziele į święta 15,30, 17 i 18,30. 


Początek seansów w kinie „Bałtyk“ w dni powszednie o godz, 16. 


18 i 20 w niedzjele i święta o godz 
Przedsprzedaż biletów do kin: 


12. 14 16 18 i 20-ej. 


„Rekord”, „Wolność“ i „Roma“ dla 


członków Związków Zawodowych (Zgłoszenia zbiorowe odbywa się w Ra- 


dzie Zakładowej fabryki Geyera (Pio 


trkowska 295) od godz. I0—13-ej 


Celem unfknięcis natłoko prosimy o przychodzenie na wcześniejsze 


seanse: 
Uwaga ; ; 
lety bezpłatne i ulgowe — nieważne 


We wszystkich kinach w dniu premiery passe-partout oraz bi- 


AASS 


prośby czytelników 


SKŁAD 


MATERIAŁÓW 


w ŁO 


ul, Armii Czerwonej Nr. 


POWSZECHNEJ SPÓŁDZIELNI 


poleca po cenach wolno rynkowych 


Publiczne losowanie 


premiowej 


„KURIERA POPULARNEGO" 


ze względu na licznie nadesłane do nas 


o` umożli wienie im 


wzięcia udziału w losowaniu — termin pu- 
|  blicznego losowania cennych nagród II Akcji 
Premiowej przesuwamy na niedzielę dnia 
21 bm. o g. 12 w lokalu naszej administracji 


Piotrkowska 70 | p. 


BUDOWLANYCH 
SPOŻYWCÓW 


DZI 
30 (róg Konstytucyjnej) 


H w dowolnych ilościach 

EE SZKŁO OKIENNE — PAPĘ DACHOWĄ. 

: PŁYTY »SUPREMA*« RÓŻNEJ GRUBOŚCI 

is WAPNO palone i lasowane, — SIATKĘ ceramiczną. 

H (papi 
HTT EHH HEHEH ALEL 


OBWIESZCZENIE 


w sprawie spisu użytków rolnychoraz spisu zwierząt gospodarskich. 
Na skutek zarządzenia  Miaistra| domości w zakresie pytań, obię- 
Administracii Publicznej oraz Miej|tych formularzami spisowyani. Dame 


nistra Ziem Odzyskanych z dnia 16 
kwielnia 1946 r. odbędzie się na 
terenie Wielkiej Łodzi spis użyt» 
ków rolnych oraz spis zwierząt go- 
spodarskich. 

Wymienione spisy będą przepro- 
wadzone w czasie 

od i5-g0 do 30-zg0 lipca rb. 

Komisarze spisowi, zaopatrzemi w 
odpowiednie legitymacje z podpi- 
sem i pieczęcią Zarządu Miejskiego, 
obejdą w tym czasie nieruchomości 
oraz gospodarstwa rolne, położone 
w obrębie Wielkiej Łodzi | dokona* 
ją na miejscu szczegółowego spisu 
posiadłości oraz upraw rolnych, a 
także spiszą wszelkie zwierzęta go 
spodar:kie łącznie z posiadanym 
drobiem. Na żądanie komisarza spi- 
sowego każdy zaltuteresowany oby* 
wate! obowiązany jest udzielić wy 


OGLOSZEN! 


mdziełane komisarzom  spisowym 
mają charakter czysto statystycze 
ny | żaden inny użytek nie będzie 
z moch czyniony, Przez złożewie 
zgodńych z prawdą zeznań spiso* 
wych żaden obywatel nie będzie 
marażony na uszczerbek, Kto uchyli 
się od spełnienia tego obowiązki, 
ulegnie ustawowo przewidzianej 
karze. 

OBYWATELE! Obydwa spisy mają 
dla zospodarki Państwa bardzo do- 
niosłe zńaczenio. Dlatego też wzy* 
wam Was do ułatwiemia komisa* 
rzam śspisówym ich ptacy przez 
chętne i rzetelne zeznawamie das 
uvch spisowych. 

Prezydent miasta 


wz. Eugeniusz Ajneskiel 


Wiceprezydent miasta 


A DROBNE 


A 
Lekarze 
Dr J. VOGEL ze Lwowa, specjali 
sia chorób kobiecych i akuszerii 
Przyjmuje ui, Narutowicza 4. Tal 
260.92 a 


Dr L. RÓŻYCKI, specjalista chorób 
kobiecych į akuszerji ul. Legionów 9 
tel 168-29, przyjmuje 1—6, 1536 


D, med. E. MIKULICZ ze Lwowa, 
lekarz-dentysta, specjalista cho- 
rób dziąseł i jamy ustnej, Zawadz- 
ka 17 tel. 144-45, 


Dr med. MARKIEWICZ Gustaw spe 
cjalista chorób skórnych i wenerycz* 
nych. Piótrkowska 109. m 6. II pię: 
tro. Tel. 138-52 -929 


Dr med  SIENKO KSAWERY 
(ż Warszawy), specjalista chorób 
skórnych, wenerycznych, pęąche.- 
rza. Przyjmuje ul. Kilińskiego 132 
w godz. 12—2 1 4—6. Tel 205-55. -282 


Dr medycyny MARIAN STAWIŃSKI 
2 Warszawy, położnictwo, choroby 
kobiece, przyjmuje 3—%5, Aleje Koś- 
ciuszki 53, tel. 193.59. 


Kupno i sprzedaż 


KUPUJEMY ZŁOM srebra (używa- 
he przedmioty, monety) w każdej 
ilości, Płacimy najlepiej. Laborato- ! 
rium, PL. Wolności 2 m. 2 w podwó- 
rzu na lewo, godz. 8—15. —]'780 


WYTWÓRNIA Wyrobów Ołoówianych 
«ZENIT», Łódž, Gdańska 1i, poleca 
plomby i plomhboWnite, -1847 


PRZYCZEPKA do awa 5 ton. Piatek 
ul. Szpitalna 12 — Bieda Stefan 


-1854 


(Nowomiejska 4, m. 77, 


POKOST w kilku gatunkach, tink= 
tura do bronzu, sykatywa, lakier 
kopalowy poleca wytwórnia che* 
miczna „ULTRON“ Łódź, Południo"" 
wa 78/80, tel. 1838-19. Kupuję kala- 
fonię. 


Różne 


DO WYNAJĘCIA samochód z przys 
czepką. Wiadomość: Tel Nr 107-73 
lub 272-70, cały dzień, +1853 


Zagubione dokumenty 


UNIEWAŻNIAM 
osobisty, polski (przedwojenny), kare 
tę rozpozmawczą, kartę rejestracyjną 
RKU.Łódź oraz kartę pracy na na- 
zwisko Wudkowski Właaysław. ulica 
Krucza 14, -1850 
ZE ZZ RZA ZEZNANIE LL 
UNIEWAŻNIAM zagubiony w pociąpu 
akt ślubny, dwa dowody iożsamości 
i różne doktimenty na nazwisko Pau 
pierski Mateusz i Józefa, ul. Pomora 
ska 58, m. 66. Łaskawego znalazcę 
proszę o zwrot za wynagrodzeniem. 
-1851 
ZE E 
UNIEWAŻNIAM 


zagubioną palcówkę 


na nazwiska Szymański Wacław, uł. 
Pomorskak 37, -1852 
pa zer ZAJ ROZZŁE RAJ GE. 

UNIEWAŻNIAM dwie legitymacje 


tramwajowe parzyste nieparzyste 


wydane przez Uniwersytet Łódzki na 
nazwisko Olczyk Jan, Bałtycka 37, 
Chojny, -1855 


UNIEWAŻNTAM skradzione dwie kar- 
ly ewąknacy;ne na nazwisko Rozen- 
man Dora Pazo wi Tatiana. ul. 


-1820 


cz 


KURIER POPULARNY 
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isku—a gracze w bramce 


czyli imecz Bokserzy-Ariyści 8:4 (3:0) 


Obie drużyny wybiegają na boisko 
w sposób świadczący o wyrobieniu 
sportowym, Zataczają półkole, wita- 
ią publiczność i prawie wszyscy ro- 
bią prawidłowo w tył zwrot. Nai- 
maiejszy z bokserów przy powitaniu 
przeciwnika wręczył Dymszy ogro- 
mny bukiet za co ten zrewanżował 
mu się podobną wiązaciką. 

Na boisko wtangnął również o- 
rrócz dwuch drużyn Film Polski. 
który w pierwszych mtiutach gry 
gorliwie przeszkadzał grączom. Do 
sędziowania przystąpił znakomity 
dziennikarz, ob. Nieciecki, który da 
wał sobie radę z pomocą syren pa- 
rowozowych ze stacji kaliskiej. Co 
prawda trudno było zorientować się 
w którym momencie należy gwiz- 
dać. Bokserzy stosowali metode 
zwarcia j przyzwyczajeni, że w ta- 
kich wypadkach sędzia Zaplatka aai 
częściej ich rozrywał niezbyt gorli- 
wie reagowali na nowy dla nich spo 
sób przywoływania do porządku. 

Artyści wykazal; się impocuiącą 


grą. Atakowani byli tu i ówdzie 
przez prasę w recenziąch lecz po- 
ziom ich gry tym razem okazał się 
bardzo wysoki. Przy każdym strza- 
le przenosili piłkę kilka ładnych me 
trów nad bramkę, a raz nawet by- 
ła obawa, że strącą zegar. 
Publiczność, której około 15 tysię 
cy oblepiło trybuny i okolice zacho- 
wałą się bardzo sportowo. Wszel- 
kie nieprzepisowe odruchy były z 
miejsca hamowane w sposób beza- 
pelacyjny (jeden z widzów np. ka- 
zał „zabrać publiczność do cholery“ 
jeżeli nie przestanie gwizdać, poza- 
tem jakiś sojusznik bokserów usiło 
wał znokautować ich antagonistę i 
może by to zrobił gdyby nie porząd 
kowy, który ich rozerwał). 
Przebieg gry był dość ciekawy. 
Przede wszystkim ze względu na 
swą zagadkowość. Niewiadomo było 
czy goal czy go nie ma, bo najczę- 
Ściei połowa graczy obu drużyn się 
działa w bramce, a piłki nie można 
było znaleźć, „W pierwszej połowie 
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Dalszy ciąg podany będzie jutro. 
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prowadzili wyraźnie bokserzy. Ener 
gczeie ruszali się po boisku poma- 
gając sobie w razie potrzeby dzie|- 
nie rękoma. Często stosowali rów- 
mież uniki przed piłką prawdopodo- 
bnie przez podobieństwo piłki do u- 
rękawiczonej pięści. Zdarzało się ie- 
dnak, że przyjmowali piłkę głową 
tudzież innymi przypadkowo znaj- 
duiącymi się na drodze częściami tu 
łowia. 

Zachwycaijący był Łapicki —bram 
karz Artystów. Bronił dzielnie bram 
ki, tylko zamiast upadać na piłkę| e 
piersiami kładł się plecami a w ogó- 
le przeważnie uprzedzał strzał, rzu- 
cając się na ziemię nim piłka wybie- 
gła z pod nóg strzelającego. 

Do przerwy prowadzili bokserzy 
3:0. Różycki okazał się doskonałym 
strzelcem. Po przerwie sytuacia na 
boisku i sędzia zmieniają się. Sędzia 
Ski biński pokazuwie kierumek ruchu 
nie gorzej od milicjantki i usiłuje za- 
prowadzić ład na boisku. 

„DODEK NA FRONCIE* 
ODBUDOWY STOLICY 
Dytnszę przyjął huragan oklasków. 


Dodek zachowywał się poważnie i z| kę 


wielkim majestatem czekał na pil- 
kę, nie wykraczając zbytnio poza 
ramy Środka boiska. Wszelkie do- 
pingi okazały się bezskuteczne. Do- 
piero w ostatnich minutach drugiej 
połowy wszedł w bliższy kontakt z 
piłką i dwukrotnie stylowymi strza- 
łami ulokował ią w bramce przeciw 
nika. Nie potrzeba mówić jak te wy- 
czyny przyjęli zwolennicy Dodka. 
Po skończonej rozgrywce popędzi- 
łam do szatni, chcąc dowiedzieć się 


od ulubieńca jakie wrażenie wynos! 


W niespełna 3 memuty Artyści re- 


z gry. Dodek w biegu ściągnął ko-! wanżują się Bokserom nową bramką, 


szulę, krzycząc, że śpieszy się do 
teatru. I tu miałam okazię stwier- 
dzić, że jedaak piłka nożna jest or” 
dynarnvm sportem, albowiem... Do- 
dek odmówił mi podzielenia się wra 
żeniami. Wobec tego złapałam go 
za rękę zapaśniczym chwytem i po- 
wiedziałam kategoryczmie, że muszę 
wiedzieć, — Łaskawa pani — rzekł 
— przypom inając sobie dobrą grę 
aktorską i całuiąc mnie w rękę — 
czuję się doskonale, drużytiy były 
pierwszorzędne, gra wspanu iata, nie 
mam sekundy czasu, śpieszę się do 
teatru. 

Wywwioskowałam z tego, że ta 
forma odbudowy stolicy odpowiada 
mu. (Zo.Ta.) 


(As) Po przerwie Artyści nabera 
ią tempa. Przecież to nie ładnie 
zejść z boiska bez żadnej bramki za 
pisanej na swoią korzyść. Początko 
we wypady mie przytoszą żadnego 
skutku. Jest wręcz przeciwnie. Bok- 
serzy w 2 min, zdobywają 4-ta bram 


Nie minęła jeszcze minuta a iuż 
w przeciwnej siatce trzepocze się 
piłka. Artyści zdobywają pierwszą 
b.amkę. strzeloną przez środkowego 
pomocnika, 


Lecą teraz bezładnie piłki na bram|* 


kę Bokserów, a nuż się uda jeszcze 
jedna bramka. Piłka plącze się pod 
nogami graczy. Dopiero bramkarz 
wyjaśnia sytuację. 


meczu na 5:1. 


[mac okazać sympatię graczom 
W 12 mia. Bokserzy podnoszą stanl braku kwiatów obrzucili 


strzeloną przez prawego pomocnika. 

Do końca meczu brakuje jeszcze 
13 mia. Gracze są zmęczeni. Przeko- 
nywują sie że ciężko wytrzymać 
przez te 30 min. w ciągłym mgania- 
nu się za pliką na boisku. (Musimy 
nadmienić że gra trwała 2 razy 30 
min.). 

Zmęczenie jednak nie przeszkadza 
widocznie graczom specjalnie w 
strzelaniu goal. W 18 mia. Janicki 
strzela 6-tą bramkę. 23 min. przyno- 
ci 7-mego goala. ze strzału Rychtel- 
skiego. Następna minuta — i piłka 
siedzi z powrotem w bramce Arty- 
stów. 

Teraz następuje odwet ze strony 
Artystów. „Ładna kombinacia' ata- 
ku i piłka znajduje się w bramce 
przeciwnika. Niemilknące okrzyki 
rozlegają się wokoło. Bramkę strze- 
lit Dodek. (Po strzale poprawił wła= 
sy, podciągnął spodenki i na koniec 
pogroz'ł zwycięzcom meczu. Nie zdą 
żył ochłonąć jeszcze z pierwszego 
goala, gdy wtem nadarzyła mu się 
znowu okazia do zapisania na swą 
korzyść jeszcze jednego punktu. 
Przeciwnicy robią rękę, — sędzia 
dyktuje wolny.  Dodek strzela pięk- 
ny róg. 

Wynik meczu do końca pozostaje 
z zmian, 

„Zamiast kwiatów zelówki i papa. 
Naimłodsi bywalcy ŁKS-u ktrózy 
usadow'li się oa dachu trybuny pra- 
z 
sportow* 
ców zelówkatni i papą. 


Stanisław Głuszcz myśli o maratonie 


Nowy rekordzistu polski pragsie zm'enić sian cywilny 


Konkurencja 30.000 m. nie jest|przeszło 2 i pół minuty lepszy od 


w polskiej lekkoatletyce popular- 
na. Nie rozgrywa się jej zresztą 
ani w zawodach międzypaństwo- 
wych, ani w mistrzostwach, mało 
kto nawet orientuje się, że taki 
bieg jest uprawiany przez długo- 
dystansowców. Tymczasem, jest 
to niejako wstęp do maratonu, 
wspaniałej konkurencji olimpij- 
skiej, której zwyciezcy przechodzą 
z reguły do wielkiej historii Olim- 
piad. Japończyk Murakoso, który 
wygrał olimpijski maraton w r. 
1936 przez długi czas nie schodził 
ze szpalt światowej prasy WOS 
wej. 

W Polsce nie mieliśmy wybit- 
nych specjalistów najdłuższych 
biegów. A już 30.000 m. specjal- 
nie nie cieszyło się zainteresowa- 
niem. Nic też dziwnego, że rekord 
na tym dystansie należący do Fe- 
ryera figurował na liście najlep- 
szych polskich wyników od r. 
1927. Doczekał się jednak i on 
swego pogromcy. Stał się nim Sta- 
nistaw Głuszcz. 

Eliminacyjne zawody przed mis 
trzostwami Europy zgromadziły 
na starcie elitę polskich lekkoatle- 
tów. Mało kto zwrócił uwagę na 
siwiejącego starszego pana, który 
maszerował pierwszego dnia w 
pierwszej czwórce warszawskiego 
zespołu. Tymczasem drugiego 
dnia stał się on bohaterem zawo- 
dów. 


samemu gospodarstwo, 


rekordu Feryera. 


i 


Czasami jestem 
zatrudniony przez 24 godziny. 


i wyczerpująca. 


Głuszcz liczy sobie 38 lat. Uro-|Nie mam dosłownie możliwości 


dził się dokładnie 13 października 
1908 r. Jest pracownikiem Agen- 
cji Propagandy Artystycznej. 
Przed wojną był on zawodnikiem 
PZL w Warszawie i startował na 
dystansie ro km. Nie uzyskał jed- 
nak czasu, który by zwrócił na 
niego uwagę. Dopiero na mistrzos- 
twach Polski w Poznaniu błysnął 
dobrą formą w maratonie zajmu- 
jąc drugie miejsce. Począł przygo- 
towywać się do tej konkurencji. 
Wojna przerwała śmiałe zamierze- 
nia. 

Po wojnie długi czas nie myślał 
Głuszcz o sporcie, a już najmniej 
o dystansach dłuższych niż 10.000 
m. wymagających długich, staran- 
nych treningów. Namówiono go 
na kilkanaście dni przed elimina- 
cjami do startu. Odbył dwa jed- 
nogodzinne treningi i pobiegł. 

— Uzyskałem rekordowy wynik 
nie zdając sobie absolutnie spra- 
wy ze swych możliwości. Gdybym 
mógł ocenić dobrze swą forme wy 
nik byłby z pewnością daleko lep- 
szy. Czuje, że stać mnie na to — 
oświadczył naszemu wysłanniko- 
wi. 

— Największą moją bolączką 
jest nieuregulowany tryb życia. 
Jestem sam bez rodziny. Pan ro- 
zumie co to znaczy, prowadzić 
gotować, 


Stanisław Głuszcz pobił rekord sprzątać i wykonywać tyle innych 


polski na dystansie 30.000 m. usta 
nawiając czas 1.58,52,4, a więc o 


nieznośnie denerwujących * czyn- 
ności... A przy tym praca. Ciężka 


treningu. 

Rozumiemy kłopoty Stanisława 
Głuszcza. Mimo zaawansowanego , 
wieku jest on w dalszym ciągu 
kawalerem. 

— Sadzimy, że pański rekordo- 
wy wynik zainteresuje przedsta- 
wicielki płci pięknej jego pos'a- 
dączem. Może zmieni pan stan 
cywilny... 

Głuszcz sie uśmiecha, Ale za- 
pewnia nas, że mimo wszystko bę 
dzie starał się intensywnie freno- 
wać. 

— Chciałbym pojechać da Olo. 
Byłbym oczywiście biegał w ma- 
ratonie. Myśle, że mógłbym osing- 
nąć czas poniżej 3 godzin. To da- 
wałoby dziś szanse. 

Życzymy mu powodzenia. W 
treningach i zamiarach zmiany 
trybu życia, które utrudniaja no- 
wemu _rekordziście osiągniecie 
wielkiej formy. 

K. 


MIEJSKA BIBLIOTEKA 
PUBLICZNA 

Jak się dowiadujemy, Mieiska Bi- 
blioteka Publiczna — mimo przepro 
wadzanego remontu czycria iest dla 
młodzieży szkół wyższych. W cza- 
sie od dnia I-go do dmia 13-go I'nca 
rb. Korzystało z ksiażek 46 studen- 
tów. 

Remont lokalu B'blioteki jest na 
ukończeniu. termin otwarcia iej dla 
użytku ogółu czytelników będzie po 
dany do wiadomości. 
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